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K.recia robota wywiad-u USA 
przeciwko ZSRR i krajom demokracji ludowej 

Czasopismo radzieckie demaskuje nikcz·emnq ~ziałalność imperialistów 
MOSKWA (PAP). „Nawoje Wre- wywiadu amerykańskiego w c·z.uie 

mia" w artykule Minajewa demask-.i ostatniej wojny było :zabAmowanie 
je rolę wywiadu ameryk~ńs!deg?· działalności, skierowanej przeciwko 
Imperial:ści anglo-amerykanscy um- hitlerowcom, jak również umozli
łują otoczyć swe organizacje wywia wienie dojścia do władzy reżimom 
dowcze aureola szlachetności. twi~r reakcyjnym w krajach wyzwolonych 
dząc że wywiad amerykański st•No- przez Armię Radziecką. 
rzon~ rzekomo w czasie ostati11ej Agentury wywiadu amerykań<;k!e
wojny jedynie -po to. by przyjść z go zajmowały się systematycznym 
-pomocą ruchowi oporu w krajach, zbieraniem wiadomośc: o Armii na
które były pod okupacją h:tier·JW- dzieckiej, Związku Radzieck:m~ a 
ską. . także o ruchu demokratycznyn:i : _ro-

W neczywlstoścl jednak zada:tiem botniczym w krajach europejsk1~h. 

Znamienna „strategia'' imperialistów 

zując rruPY operacyjne, które ni~a
ły się przedostał do ruchu oporu we 
Francji, Belgii, Norwegii i Pol.ice. 
Allan Dulles ze swej strony pro-_va
dził analogiczną działalność na te
ren.:e Włoch i Jugosławj. 

OSS w czasie ostatniej wojny do
starczało broni grupom reakcy;nym 
do walki z uczestnikami ruchu opo-

ru. Agenci wywiadu amerykańskie
go zajmowali się natomlasł szpi(lł"o
waniem ruchu oporu, werbowaniem 
zdrajców, organizowaniem aktów ter 
ror:·;;tycznych przeciwko demokra
tymmym przywódcom ruchu oporu a 
takie propagowaniem taktyki wyrze 
czenia się czynnego oporu przeciwko 
okupantom hitlerowskim. 

Klika Tito - zakonspirowaną 
agenturą imperializmu. USA 

na Bałkanach 

An1ergkańska Ten1lda 
..•. „ ...•.......•••...........••...•...•••••....•...••..•...••••••••••••• 

Wybór niestałych członków 
Rady Bezpieczeństwa 

T. zw. biuro wywiadu strategicz
nego (OSS) pod kierownictwem llo
novana. przekształoiło się w pot'<źną 
ot'J'anizację, zatrudniającą około 12 
tysięcy pracowników. Donovan jest 
1lównym autorem planu przemyca
nia szpiegów amerykańskich do kie
rownictwa rnchu oporu. 

re poniosły koła demokratycu:e 
świata w wyniku tej „strategii" 
imperialistów amerykańskich. 

Londyn (PAP). Agencja Reutera I cie niestałe miejsce (na tnbj.sce U· 
OSS okazało jedynie pomoc ~r'.l;Jie w organizowaniu spisku ;Jrzectwko donosi z Nowego Jorku, że w czwar kraińskiej SRR) Jugosław.!a otrzy-

Kierownictwo OSS - pisze dalej 
„Nawoje \Vremia" - dobrano u 
środowiska amerykańskich i.•ankie
rów i finansistów. Pomocnikami f.'o 
novana byli Dupontowie, Vand'!r
b!lto'N""ie i · Morganowie. Don·J'ran 
zwerbował równ:eż znanych dy;;llO
matów m. in. ostatniego amba,;ajo
ra USA w Niemczech Wolstona, b. 
posła USA na Litwie - Johna Wil-

Tito. W Bari utworzono specjalną Hitlerowi w 1944 r. Wy\',:iad angid- tek odbyły się wybory trzech iliesta mała 37 głosów, a Czech·3S!<>wac}a 
organizację pod kierownictwem Jc·h- ski i amerykańsk: pragnęły w hm łych członków Rady Bez.pieC?t!ń- 20. Ponieważ kwalifikow.:ma w:ęk
na Ham:ltona. która systematycznie sposób utoro'lrnć drogę do wł.:idi.y. stwa. szość wymagana do wyboru wynosi 
dostarczała broni oddz:ałom Tito. nowemu rządowi niemiec!~icrfl11, z Na mieJ·sce Argentyny 57 gł.''Sarr.! 
H · • • b T·t · t t~ie kt · r St z· d w· l ., 3<; głosów, odbyło się cll".Jg~e głoso-01nosc wo ee l o 1es zupe " • 0 ym any Je noczone : :e - wybrany został Ekwador, a na m:ej 
zrozumiała. Juz w roku 1944 Tito ka Brytania zawarłyby odrf<bn:v 1>0- sce Kanady _ 56 głosam; Hindu- wanie, w którym Jugosławia zosta
był w konta.kl'ie z Dullesem Alla.nf'm kój z pominięciem Związku R.idziec- stan. ła wybrana 39 głosami. Cze:::hosło• Na ten cel OSS przeznaczyło 

135 milionów dolarów, zmierza.
jąc do podważenia i zdem~:a.Ji
towania ruchu antyfaszystow
•kiego wśród ujarzmionych przez, 
hitlerowców narodów europej
skich. Żadna statystyka nic ido
la policzyć wszystkich ofiar, któ 

i otrzymywał broń, ponieważ Już kiego. W pierwszym głosowaniu 1-la trze wacja otrzymała 19 itlosów. 
wtedy imperializm amerykański u-
ważał go za swoją. zakonspirowaną w 5 ' • - I • B I d 
awangardę na Bałkanach. Tito był rocznicę wyzwo en1a e gra U _ 
pierwszym ogniwem w niecnym J:la _ 

Donovan, 

ly, kuzyna Churchilla - Raym•Jnda 
Gusta oraz Allana Dullesa. 

Dulles, Churchill 
w akcji . 

~~r=~~':r.;.·J.~~~~·~:~~~= przez bohaterską Armię Radziecką 
."I S ka W~·~'l·!ad amerykański za .P0!-r-ed-„, BELGRAD (PAP). Z okazji 5 rocz ległym w walce o wyzwolenie Jugo- Z miłością wspomina lud jugos'ło-

- nictwem Allana Dullesa był ::ic.„.<~zc.s nicy wyzwolenia Belgradu przez bo- sła.wii - Ambasada Polska". wiański pamięć zmarłego przed kil-
wojny w stałym kontakcie z kierr.-w haterską Armie Radziecką ambasa- * • * ku dniami marszałka Związku. Ra-
nikami hitlerowskiego MSZ, Gestapo dor R. P. Jan Karol Wende w dnm BUDAPESZT (PAP). [)z.ienn:k dz.:eckiego r- Tołbuch:na, którego 
i wywiadu hitle~owskiero. Alla.n Dul 20 bm. o godz. 14 złożył u stóp p1J:-11- „Szabad Nep" paśw:ęca artykuł re- wojska odegrały decydującą rnlę 

Dulles sa.Jmowal się praktycr.tl re wywiadu amerykańskiego nawiązY: l~s ~Yk<?rz:irstu_J::ic swe ~o~tat{~!. z nika ku czci Armii Radzieckiej :vień dakcyjny piątej rocznicy wyzwJle- przy wyparciu hitlerowców z Bel· 
wal: łączność z t. zw. „m:ejscowyrm n:emiecktmt milttarystami 1 ar.v~ .0 - ce z napisem: nia Belgradu przez Armię Radziec- gradu. 

aliza.eją planu Dono,rana. Brał on elementami". W ten spo,sób ro~oo- kracją pruską, brał czynny udział „Bohaterom Armii Radzieckiej, t>o ką. "' "" • 

udział wraz z wyWiadem angielskim częła się infiltracja OSS do ru:hu 1•111111111111111111111111111111111111ł11111111111111111111111111u1111 Dziennik stwierdza, że lud jugo- PRAGA (PAP). Nawiązując d" p~ą 
w realizacji lansowanego rrzez oporu, oraz do ruchu robotniczego Przedstawiciel ----21 bm.---- słowiański pozbaw:ony możliwośC: tej rocznicy wyzwolen:a Belg:adu 
Churchilla planu wYkorzystania troc i demokratycznego w Europie. święcenia uroczystego wyzwolenia przez Armię Radziecką, „Rude Pra-
klstowsko-faszystowskiej kliki Tito, Tą częścią działalnośc: oss k!eri:>- ad i a rad zie ck ie n o ł . I swej stolicy przez oohaterską Armię- vo" s twierdza, że jakkólwiek rząd 
jat~ó:,~;ęd:!~a~mp~1~!~:ó'~osiadał ~av9~;·~u~s~~~~~{~i~ ~;fr,~r~~a~~ r. 6 przemys mmera ny !~t~~e~:ra~ ~:~y~e~l~~~~i~~~~~ ~~:,~ćtóhlsf~~~sfi~~~~~'.is:~~ s~:: 

·edi'.ibę w Sz·vajcarii A5~·1d swym sztabem w Londynie, orga.t:-1przyb'1ł do Warszawy k ał plan na 1949 nej bandzie Tito-Kardela-Ranko- zwol:cielską rolę Armil Radzieck!ej ~:_l\.!.
1„„.~„.„„.„.~„.„.„.;„„„.; •. ; .••• „ .... _.„ ... „„„ •.. „.„ ...•.• „„.......... · · wy On r" vicza-Dżilasa. przeciwko notorycz- - lud jugosłowiański pamięta, kto 

W ĄRSZA W A (PAP). Dnia 20 b. m. 

G • Od • N • WARSZAWA (PAP). - W dniu nym wrogom Związku Radzieckiego, wyzwolił Belgrad i nigdy nie zmieni ranlca na rze I ys1e przybył do Warszawy, na zaprosze- 21 bm. przedstawiciele dyrekcji któremu Jugosławia zawdzięcza swe swych uczuć wobec Związku Ra· 
nie Polskiego Radia., przewodniczą- Centralnego Zarządu Przemysłu wyzwolen:e spod jarzma hitleryzmu. I dzieckiego. 

·e~t „ranicą poko1·u ~ cy Wszechzwiązkowego Komitetu Ra Mineralnego zameldowali mini- Przed atak1·em no Czu....;.n_g __ -K-,-.n.;:..g _______ _ = I ~ ~ ~ diowero przy .Radzie Ministrów strowi przemysłu lekkiego tow. 

m·1·dzy narodem polskim i niemieckim ZSRR - Aleksy Aleksandrowicz Pu ~~~=~!~sz;;;~zst;~~~~!~m~l:e::r. T····r·····w'"'-''a"'""z"·::r.··y···e····.··~·„·~k·•·u •• IIlar~z 
'f zin. ny planu produkcyjnego na rok ff ,;, ,;, 
List prezydenta Piecka do szefa Polskiej bieżący. wartość produkcji wy-

M'·s·11· Woy·skoweJ· w Berlinie-generała Prawina Rene' Mayer DJienionego przemysłu wyniosła chińskich wo;sk ludow"ch 
280.706.800 zł wg cen z roku 1937. „ el 

BERLIN (PAP) - Szef Polskiej wa~~ą w.śród na.rodu i:tiemiecki~go, otrzymał inwestyturę Przedterqiinowe wykonanie pia NOWY JORK :PAP). Kores:;mn-
Misji Wojskowej w Berlinie generał akcJ! sk1e~ow~neJ P.rzec1w~o Zw1ąz- nu zostało osiągnięte dzięki roz- denci p.lsm amerykańskich dot!oszą, 
Praw.in wystosował do prez~:de~ta ko,~·1 Radz1eckie~u 1 nowe1 po~tę~o- PARYŻ (PAP). - W nocy z czwart wijającemu się stale współzawod- że Chińska Armia Ludowa rozpoczę 
Demokratycznej Republiki N1em1e; ~el. Polsce. <?ran1ca ~a Odr~e l Ny· ku na piątek Rene Mayer otrzymał la skuteczną ofensywę przeciwko naj 
ckiej Wilhelma Piecka pismo, w .kto sie Jest ~ra~icą. pokoJU pol!u~?zY na od Zgromadzenia Narodowego tzw. nictwu pracy oraz dzięki zrozu- silniejszej grupie wojsk kuomintan-
...vni w imieniu Rządu Pols_kiego .1 w rodem niem1eck1m a polskim • . . d młeniu przez wszystkich pracow-
.„ ·- inwestyturę, czyli upowaznleme o gowskicb w prowincji Kwangsl. 
imieniu własnym składa zyczema z Premier Grotewobl wyraża w swej ników przemysłu mineralnego, źe 

d t Repu Utworzenia rządu wi"kszości"- 341 W Chinach po·łnocno zach-dn1°ch okazji wyboru na prezy en a · odpowiedzi zdecydowan11 wolę rządu " "' ich wydajna praca przyczyni slę - 'J 

bliki. . , . Niemieckiej Republiki Demokratycz- głosów przeciwko 183. Przed gloso- do przyśpieszenia budo~vnictwa, I 200-tysięcz.na armia gen. Pen.i: Te-
Pisma podobneJ ti-esc1 wystosował nej utrwalenia pokoju oraz zahez· wanlem Rene Mayer przedstawił do podniesienia dobrobytu mas I Ho;, która ostatnio rozgromifa cd-

gen. Praw!n do pr~nuera Grotew
0
h- pieezenia podstaw dobrosąsiedzkiego swój program, po czym rozwinęła się I pracujących t utrwalenia- pokoju. dz:ały nacjonalistyczne w prowincji 

la i ministra Dertmgera. 1 współżycia z narodem polskim. burzliwa dyskusja. Szensi i Kansu przygotowuje .-1·ę 
W odpowiedzi swej prezycłent Wi ~~~~~~~.:_-------~==============~~:::.'.:'.::.:...:....~~~=~~~~~~~~~ helm Pieck stwierdza m. in.: Minister De1-tinger, dziękując ge-
„Polityka zagraniczna .Nie~iecki~j nera.łowi Prawinowi za życzenia Z obrap aktywu kobiecego Zw. law. Hutników w Katowicach Republiki Demokratr4:zn~J op1~ra. su; oświadczył, źe sprawa granicy nie· 

na przyjaznynt wspołzyc1u ze Zw1ąz- rniecko-połskiej na Odrze i Nysie 
kiem Radzieckim, krajami demokra- została ostatecznie i jednogłośnie 
cji Judo1".ej oraz ws~ystldmi miłują: za.akceptowana przez naród niemie
cymi pokój narodami. Rząd naszeJ cki w uchwale Izby Ludowej. Nie 

-
Hutniczki polskie do .hułniczek radzieckich 

Republiki uczyni wszystko, by prze· istnieją przeto już żadne problemy KATOWICE (PAP). - W Katowi
ciwstawić się szowinistycznej akcji, mogące dzielić oba sasiadujące naro. cach odbyła się ogólnokrajowa na
któr- państwa imperialistyczne pro- dy - niemiecki i polski. rada aktywu kobiecego Związku Za-

żegaczom do nowej wojny odpowia
damy wytężoną pracą przy końcowej 
realizacji Planu 3-letniego oraz w 
Planie 6·letnim, w którym założymy 
fundamenty ustroju socjalistycznego 
w Polsce. Meta lowcy całego świata pozdrawiajq ~;!:~~::~z~~!~~i~~;l~dn~=~~~::;:: 

strajkujących robotników w USA ko~e~yniku narady kobiety - akty- ,. =rn ° 
· k fl"kt · wistki Zw. Zaw. Hutników uchwali· 

Polskie kobiety hutniczki łącznie 
z Wami będą walczyć o zwycięstwo 
proletariatu całego świata, o bratcr· 
stwo wszystkich ludów, bez różnic;y 
~asy, narodowości, lub religii, o trwa 
ly pokój. Podpalaczom świata, pod-

:: ~cu 0 :i::occo cooooo::icocccacco:;o:oc::::c ~oo·o~o:r:i ci:iocccocccccco 

Fabryka Sztucznego Jedwabiu WARSZAWA (PAP). - Międzyna-1 łego świata "':"' sp:aw1e on 1 u m1ę 
rodowe zrzeszenie związków zawado dzy pracowmkam1 pr.zemyslu metalo ły rezolucję, w której m. in. zobo-

ch Przemvslu metalurgicznego i wego a pracodawcami w USA. wiązują się zmobilizować do współ· 
wy 1 ś . l . . . zaworlnictwa pracy wszystkie kobie-
mechanicznego (departament. FZZ) Konflikt - g os1. m. m. o.ae~wa. - tv, zatrud11ione w przemyśle hutni-
C'głosiło odezwę do metalowcow ca- doprowadził w dniu . 1 pazdz1e!mka c~vm. rozsterzyć akcję szkoleniową 

rb. do wybuchu strajku, de;>_ ~torego aktywu kobiecego oraz zorganizować 
p1zystąpilo 526 t~s. robotniko~v .. W do 1 stycznia 1950 r. komisje kobie
imieniu metalowcow całego swiala ce w~ wszystkich zakładach przemyI KOMUNIKAT· 

W dniu 25.X.1949 r. o godz. 
17-ej w sali Melodram, 1n;esz 
czącej się w gmachu ORZZ 
przy ul. Traugutta, odbędzie 
się konferencja przewodni
czących Komitetów Rodziciel 
skich i Opiekuńczych człon
ków PZPR. 

Komitet Łódzki PZPR 
Wydz. Propagandy 

międzynarodowe• zrzeszenie prz~yla słu hutniczego. 
wyrazy braterskiego pozdrowienia . i 
solidarności robotnikom amerykan- Z okazji „Miesiąca Pogłębienia 
skim, którzy walczą o prawo do ży- Przyjaźni Polsko-Radzieckkj" uczest 
C'ia, o przestrzeganie układu zbioro· niczki narady wysłały do butniczek 
wego pracy, o wprowadzenie świad- Zw. R~dzieckiego list z gorącymi po· 
czeń r.borobowych, inwalidzkich zdrowieniami. . 
starczych. . My, hutniczki polskie - czytamy 
Międzynarodowe zrzeszenie zapew w liście m in. - biorąc wzór z Wa

P-ia strajkujących o swym całkowi- szej niestrudzorej, bohaterskiej pra
tym pcparciu dla ich nostulatów i cy, odbu~owujemv i ro:zbudowuiemy 
dla ich walki. -~asz kra). 

w Tomaszowie 

wykonała swój roczny plan 
~eden z najwięks'Zych w bowiązań powziętych przez 

naszym województwie zalda- załogę w ramach Czynu l\Ia
dów pracy - Fabryka Sztu- jowego, i zezwolą na dalsze 
cznego Jedwabiu w Tomaszo osiągnięcia. 

wie Maz. - melduje zakoń- PFSJ jest drugim toma
czenie swego rncznego planu sz"wskim zakładem przemy
wartośdowego i przystąpienie 
do produkcji ponad plan. słowym, który zakończył 
Wysiłek załogi i k~erowni- plan. Pierwszą była Fabryka 

ctwa, ożywiony ruch współ- Dywanów - która wypełniła 
zawodnictwa - um"żliwiły plan w pierwszych dniach 
prz:yśpieszenie terminów zo- października. 

cr.wroo :::o: J:i::i~:ooooc:o::;oooc :coox:: r~.X.CCX<iXIOOCO 

do zaa.takowa.nła Szehuanu. dokąd 
uciekły władze kuomintangowskie z 
Kantonu. Korespondenc: prasy ame
rykańskiej przyznają, że w Czung
Kingu - stolicy prowincji Szeh!l::in 
panuje kompletny chaos. 

Korespondenci amerykańscy są 
zdania, że powodzenie ofensywy Ar
mi: Ludowej w prowincji Szehuan 
byłoby równoznaczne z całkowitym 
wyparciem wojsk kuomintanźpw
skich z terytorium Ch:n, z wyłącze
niem Tybetu. 

Położone między proW.ncjaml 
Szehu:m : Kwangsi prowincje Kwei
czou i Junnam n:e są zupełnie brc:· 
ni one. 

Olbrzymi pomnik 
Generalissimusa Stalina 
stanie w Pradze 

PRAGA. Pod przewodnictwem mi 
nistra informacji V. Kopeckyego e>d 
była się w Pradze konferencja tzion 
ków komisji rządowej dla obchodu 
70 rocmicy urodzin Generalissimu
sa Stalina.. 

Konferencja, w której uczestn'.czy 
li wybitni czechosłowaccy rzeżbia
rze i architekci, omówiła zaga.foie
nia związane z budową pomnika 
Generalissimusa Józefa Stalina. na 
wzgórzu Letna w Pradze. 

Pomnik ten wysokości 30 m~~ró;.v 
górować b€;:lzie nad całym mias~em 
l \\idoczny będzie z najbardz:ej od-
1--'-l.\ dzielnic Pragi. 
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Zobowiązania mlodzieiy 
z okazji I· Konferencji Łódzkiej ZMP 

Do Zarządu Łódzkiego ZMP 
napływają bez przerwy mel
dunki o zobowiązaniach, po· 
dejmowanych przez koła fa· 
bryczne, szkolne i rzemieślni
cze dla uczczenia I Łódzkiej 
Konferencji ZMP, oraz liczne 
rezolucje, 

Członkowie Koła Z:MP przy 
PZPB Nr 2 przepracowali 4 go· 
dziny przy budowie linii tramwa
jowej na Nowe Złotno. W prze
ciągu tych 4 godzin załadowali i 
rozrzucili 4 samochody ciężarowe 
żużlu. 

scowego koła Towarzystwa Przy 
jaźni Polsko-Radzieckiej. 

* * * 
Młodzież Szkoły Zawodowej 

Krawieckiej Żeńskiej ochotniczo 
deklaruje 1000 junako-dniówek 
przy odbudowie Łodzi1. 

* * * 
Młodzież II Gimn. Przemysło-

wego przy PZPJG postanowiła za 
wiązać koło TPPR. 

* * • . I 
Uczniowie Państwowych Lice-o 

ów Plastycznych postanowili po
wołać do życia koła naukowe 

W obliczu Łódzkiej Konferencji ZMP 
• * . • przy sekcji polonistycznej i arty· 

Uczniowie Państwowego L1ce- stycznej. 
um Spółdzielczego z okazji I Łódz * * • I 
kiej Konferencji ZMP urządzili Młodzież, zatrudniona w Ł6dz 
dwa boiska sportowe i pracowali kiej Dmuchalni Szkła zobowiąza
w majątku doświadczalnym ła się zorganizować współzawod· 
WSGW w Sarnowie, poświęcając nictwo pracy, uporządkować sa
na to ogółem 792 godziny w myśl lę produkcyjną i zwiększyć stan 

D ziś rozpoczyna swe obrady Pierwsza Łódzka Konferen 
cja ZMP. Zgodnie ze statutem wybierze ona władze 

łódzkiej organizacji Zl\IP, podsumuje dotychczaso\Ve wyniki 
nas;ej pracy oraz oceni działalność młodzieży łódzkiej w o
kresie istnienia ZMP. 

Kongres Jedności Mł_odzieży I współzawodnictwa pracy. Wielu 
polskiej, jaki odbywał się we wśr~ nich - to czołowi przo
:Wrocławiu w lipcu ub. roku, był dowmcy branży włókienniczej w 

kraju. Trudno wymienić tu 
wszystkich - je.st ich zbyt wielu 

I tak np. kol. Marczyko,vski z 
PZPB Nr 2 wraz ze swą brygadą 
zai(l drugie miejsce w konkursie 
zespołów najwyżs:rej jakości, kol. 
Mrozowicz Ż PZPB Nr 8 wyko
nuje 118 procent bazy produkc~j 
nej, produkując 22 procent eks· 
try i 66 procent primy, a kol. Kru 
czcwska z PZPB Nr 9 wykonuje 
120 procent normy z czego 95 pro 
cent przypada na primę. 

:Wielu z przodowników !pracy 
zostało podmajstrzymi lub maj
strami, albo też kształci się w 
Technicum czy na kursach przy
gotowawczych. Do tych właśnie 
należą kol. Halina Lipińska, Ma~ 
ria Gałczyńska i ·wiele, wiele in· 

najważniejszym wydarzeniem w nych. 
historii ruchu młodzieżowego w W szkołach 
Polsce na przestrzeni wielu lat. D rugim, nie mniej ważnym te 
Urzeczywistnił on długoletnie dą renem naszej d?Jialalności 
żenia tysiącznych rzesz mlodzie- są szkoły średnie i zawodowe. 
ży i powołał do życia wielką i po- ·w obecnym okresie koła ZMP 
tężną . ?rganiza?j~ - Związek córaz mqcniej wią~.ą s:i: z życiem 
M~odme.zy Pols~;1eJ. . . . .szkoły i stają się jej pomocnikiem ·z .wiązek ~'L.odz1~zy PolskieJ w wychowaniu nowego człowie· 

· . powstał z na~le~~ych tr~- ka. Coraz lepiej i sprawniej pra 
~YCJ! czterech o.rgantzaCJl n_iłodz.ie cują koła naukowe i samopomoco 
zowych -: Związku 'Y~lki Młc; we oraz samorządy. Walka o 
d~~· Z~„zk!J Mł~~Y Wier treść i wyniki nauczania jest pro 
~k1e3 „W1c1 , .organ1zacJ1 ~odzie wadzona przez nas coraz energicz 
zy TUR. i Z~1ązku Młodziezy De- niej, a co za tym idzie - skutecz 
mokratyczne3. niej. 

Młodzież już przed wojną dąży 

I częta do twórczej pracy dla dobra 
socjalistycznego społeczeństwa, za 
szczepia w nich cechy, jakie każ
dy patriota radziecki winien po
siadać. Trzeba, żeby · wspaniała 
praca komsomolców była dla mło 
dzieży polskiej wzorem i (przy· 
kładem. Trzeba, żebyśmy czer
pali głęboko z doświadczeń Kom
somołu w jego pracy nad wycho
waniem nowego człow:eka, żebyś 
my brali przykład z ;patriotyz-
mu młodych radz;ieckich stacha 
nowców - przodowników pracy, 
żebyśmy potrafili tak skutecznie 
jak komsomolcy walczyć ze 
wszystkimi wrogami narodu, z ele 
mentami kosmopolitycznymi i na 
cjonalistycznymi, które usiłują 
wcisnąć się w nasze szeregi. 

Trzeba, żeby styl naszej ZMP· 
owskiej pracy kształtował się po· 
dobnie do stylu pracy Komsomo
łu, by wszystkie ogniwa ·naszej 
organizacji ·uczyły się pracować 

z pełnym poświęceniem, by akty
wizować do prac wszystkich człon 
ków organizacji, by nowy czło
wiek wychowywał się w twór
czej, praktycznej pracy dla dobra 
klasy robotniczej, dla dobra ca
łego narodu. 

Mieliśmy braki w pracy 
N ie sposób, rzecz jasna, wyli 

czyć w krótkim artykule, 
wszystk:ch naszych os.ągnięć, ale 
jednocześnie trudno rozpatrzyć 
wszystkie braki, jakie niewątpli· 
wie mieliśmy. 

Stwierdzić jednak należy, że 
głównym brakiem w naszej pra
cy jest nieodpowiedni jeszcze ni~ 
jednokrotn'.e styl !Pracy. Mimo, 
iż stale i systematycznie polepsz.a 
się on, mimo że coraz lepiej umie 
my łączyć młodzieżową bojowość 
i entuzjazm z planowością i sy
stematycznością, to jednak musi
my nasz styl pracy stale jeszcze 
usprawniać. Weźmy jeden tyl
ko przykład: - przeprow.adzil}ś
my akcję kontrolną warunkow 
młodzieży pracującej w prywatnej 
inicjatywie. Skontrolowaliś~y .560 
zakładów pracy. Stwierdz1llsmy 
niejednokrotnie skandaliczne wa· 

runki w jakich młodzież pracuje. 
Cóż jednak dalej? Nie potrafi
liśmy dopilnować, by w stosun
ku do wszystkich tych przedsiEi 
biorstw zostały wyciągnięte wnio 
ski. Nie potrafiliśmy młodzieży 
rzemieślniczej skupić wokół na
szych sztandarów, nie !Potrafiliś
my wciągnąć jej do realizacji za 
dań stojących przed nami. 

Mamy szereg innych braków, 
jak np. niedostateczna jeszcze pra 
ca w sporcie i w życiu świetlico· 
wym. Zresztą i liczebność orga
nizacji ZMP-owskiej w Łodzi 
(23.050 członków), jest jeszcze w 
stosunku do możliwości n'.edosta· 
teczna. 

Nie sposób tu wymienić wszyst 
kich braków, tak jak i wszystkich 
osiągnięć. Zanalizuje je bez wąt
p:enia i wytyczy drogi ich usunię 
cia dzisiejsza Konferencja. 

Dlatego też znaczenie jej jest 
tak wielkie. 

Konferencja dzisiejsza wybie· 
rze nowe władze organizacyjne, 
podsumuje dotychczasowe osiąg· 
n:ęcia i braki łódzkiej organiza
cji ~' wyciągnie z nich wnios
ki i postawi przed młodzieżą, łódz 
ką zadania na najbliższy okres cza 
su oraz wyznaczy drogi ich rea
lizacji. Wskaże młodzieży łódz
kiej, w jaki sposób winna ona 
wzmaga<:· swój ·udział w służbie 
dla Polski i pokoju. Konferencja 
wskaże wreszc:e, w jaki sposób 
należy w trakcie realizacji tych 
zadań budować jedność całej mło. 
dzieży polskiej. 

JERZY FELIJ{SIAK 
przewodniczący Zarz. Łódzkiego 
Związku Młodzieży Polskiej. 

planu i 132 godz. ponad plan. kolportażu prasy organizacyjnej. 
• * * • * • 

Młodzież .WIMY z koła przy ZMP-owcy Zakładów Budowy 
przędzalni amerykańskiej zobo- Urządzeń Przemysłowych Nr 2 
wiąziala się podnieść ilość ~ ja· podjęli się zorganizować we wsi 
kość produkcji drogą zmniejszenia Dobra, w ramach akcji łączności 
odsetka odpadków, podniesienia miasta ze wsią kurs dla analfa
kwalifikacji zawodowych i zlikwi betów. 
dowania brakoróbstwa. • * • 

• * • Członkinie koła ZMP przy 
ZMP-owcy IV Sredniej Szkoły PZPB Nr 9 tkaczki na sześciu kro 

TPD zobowiązali się uporządko- snach kol. kol.: Regina Kurczew· 
wać boisko szkolne i podnieść po- ska, Janina Stasiak i Anna Wy
ziom naukowy uczniów przez zor płosz zobowiązały się podnieść ja 
ganizowan!e zespołów samopomo- kość produkcji o 2,5 procent. Te 
cy koleżeńskiej. same zobowiązania podjęły rów· 

• * • nież '{lrządki kol. kol.: Barbara Ma 
Kolo ZMP przy Państwowym linowska, Leokadia Kujawa, Zo

Monopolu Spir:rtusow~~ posta~~ I fia Grzelak, Alicja Lipert i Jad:wi 
wiło zwerbowac młodz1ez do mieJ ga Szymczak. 
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I Porządek obrad 
I Lódzkiej Konferencji ZMP 

1. Zagajenie 
2. Powołanie Prezydium 
3. Powitania 
4. Wybór Komisji Mandatowej, 

Wnioskowej i Skrutacyjnej 
5. Sprawozdanie polityczno - organizacyjne - pn:ewodn. ZŁ ZMP 

kol. Feliksiak Jerzy 
6. Referat „Zadania ZMP w przemyśle" - v.-przewod.I). ZŁ ZMP 

kol. Koperski Bol. 
7. Dyskusja 
8. Wybór władz 
9. Uchwały 1 wnioski 
Początek obrad dn. 22.X.49 r. - godz. 9.30 rano 
Początek obrad dn. 23.X.49 r. - godz. 9.00 rano 
Konferencja odbędzie się w sali Filh:mnonll Łódzkiej, ul. Naruto· 
wicza 20 

0000000000000000000000000~000000000000000:00000 

Cze·go oczekujemy od K.onferencji? 
ZMP-owcy o najważniejszych zadaniach swej organizacji 

Już na długo p:i;zed rozpoczę · ka Konferencja ZMP. Oto kil- podniesienia kwalifikacji zawodo 
ciem dzisiejszych obrad ZMP- ka ciekawszych wypowiedzi: wych młodych robotników. Pra· 
owcy na zebraniach swych Kol. ANNA WYPŁOSZ z PZPB gniemy lepiej pracować, przekra 
kó~ w częstych rozmowach, Nr 9 mówi: czać swe normy produkcyjne i wy 
dyskutowali 0 tym, jakie za• - Na Konferencji powinna być twarzać bezbłędną przędzę oraz 
dania powinna spełnić I Łódz· wyczerpująco omówiona sprawa tkaninę. Często nam się to jed· 

la do jedności. Wyrazem tego by N a wyższych uczelniach 
ły wspólnie przeprowadzane straj Mamy poza sobą p-0ważne osią 
ki w fabrykach, były strajki chłop gnięcia w pracy ZAMP. 
slrie, była wreszcie Deklaracja Zdecydowana walka 0 zmianę sy· 
Praw Mło~e~o Pokolenia. _Jed- tuacji na wyższych uczelniach, 
ność mlodz1ezy wykuwa~a. się w prowadzona przez członków na
wal~e z <jk;ipantem. _Mozllwa sta szej organizacji, od.nosi pożądane 
ła su: ona Jednak dopiero w Pols.

1 

skutki Dzięki kursom przygoto
ce. Ludo"'.ej.' która z~pewnila ca- waw~ym, kursom pr.zedegzamł· 
łeJ młodz1ez! ~spaniałe perspek· nacyjnym i akcji werbunkowej 
t~~ rozwoJ~ 1 p~zed_ całą m~o- zmienił się skład socjalny uczelni 
dz1ezą. pootaw1ła w1el~1e . zadania. wyższych, zmienliła się rola 
Właśnie przy wypełn1~nm tych ZAMP-u, który stal się organiz~
~dań krz_epła nasza Jed_n~ść. torem życia społ-ecznego na wyz· 

Uczestmczą_c "'. Młodziezowym szych uczelniach. Dzięki wpro· 
:Współzawodni~tw~e ~r~cy, w~l- wadzeniu nowych, wyższych form 
cząc o nową .1 p1~I_t111_eJs_zą Wl~ zespołowej nauki, IP<>dnosi r;ię li 
polską, młodzi zbhzah się do sie stale będzie się podnosić poziom 
bie i coraz lepiej rozumieli na· nauki wśród studentów. 

Nauką i pracą 1111m111n11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

.socjalizn1 

nak nie udaje z braku przygoto
wania :fachowego. Organizacja 
ZMP powinna zająć się sprawi\ 
organizacji ikursów technicznych 
w każdej fabryce. Jestem pewna, 
że nie znajdzie się żaden młody 
robotnik, zarówno ZMP-owiec, 
jak j, niezorganizowany, który nie 
pragnąłby skorzystać z tych kur
sfJw. 

n1111111111111m111111111111111111111111111m 

wzajem. Wyrazem tego zrozu· W ZHP 
• mienia i wspóln-0ty stał się Kon

gres Wrocławski, którego uchwa 
ły cała demokratyczna m.lodz;ież 
przyjęła z wielką radością. 

Młodzież łódzka dała poważny 
wkład do dzieła tworzenia jedno· 
sci.. Powstała po \Zjednoczeniu 
łódzka organizacja ZMP ob~jmo
wala 10 tysięcy członków zrze
szonych w 288 kołach. W ciągu 
minionego roku wzrośliśmy liczeb 
nie i okrzepliśmy ideologicznie. 
!14amy za sobą poważne osiągnię· 
cia we wszystkich dziedzinach pra 

cy. ZMP w fabrykach 
O siągnięcia produkcyjne łódz 

kiej młodzieży są wielkie. 
Nie ,sposób wymienić tu wszyst
kich - oto kilka charakterystycz 
nych cyfr. W czynie Kongr.eso
wym, zapoczątkowanym z ołazji 
zjednoczenia ruchu robotniczego, 
daliśmy 114.000 godzin przepraco 
\\.·anych ponad plan. Czyn Majo· 
v;y przyniósł 95.000 metrów tka
n'.n, 7,5 tysięcy kg zaoszczędzo
nej przędzy, 32 miliony "Złotych 
oszczędności~ Mlliony metrów, 
wyprodukowanych ponad plan 
przez uczestników młodzieżowego 
współzawodnictwa pracy - to był 
konkretny wkład młodzieży łódz· 
kiej do dzieła walki o pC)kój. . 

Mamy poza sobą równie& po-
ważne osiągnięcia w pracy 

nad przekształceniem ZHP w sze 
roką, demokratyczną. organizację 
dzieci łódzkich. 

Organizacja nasza postawiła so
bie µ cel wychowanie nowego 
człowieka, kochającego swą ojczy 
.znę, człowieka przepojo.nego_ ideą 
patriotyzmu i in.tema9on~l1Zlnu, 
człowieka który rozumie, ze spra 
wa szczęŚliwej przys~ości_ ~asz~
go kraju nierozerwalnie wiąze. się 
ze sprawą pokoju i nis~cz~ruem 
resz;tek faszyzmu na św1ec_1e: 

Nasi ZMP-owcy coraz lepieJ ro
zumieją, że wspólna ji:st w~lka ' 
młodego V~etnamczyka ~ straJkU· 
jącego górnika fran:usk1ego, ~ło 
dego Czecha, buduJą~ego SOCJa-

1izm czy walczące~o ~iszpana. R<? 
zumieją coraz lep1ej, ze walce t~J 
przewodzi Swiatowa Fed~r~~a 
Młodzieży Demokratyc:neJ, ze 
przykłady należy czerpac_ z walk 
i prac przodującego oddziału : mło 
dzieży świata - bohatersk,ego, 
leninowskiego Komsomołu. Ro
zumieją, że tą walką łest. wytę
żona praca dla ludoweJ oJc:zyzny 
na każdym odcinku, przeCiwsta· 
wianie się wszelkim wrogom na
rodu i państwa. 

Praca Komsomołu 
- wzorem i przykładem 

dla T\QS 

Sieć młodzieżowych brygad 1 

ilość współzawodniczących rośnie 
z dnia na dzień, tak, że już dziś 
m amy w ł,odzi 354 brygady pro· 
dukc)•jne liczące około 12.000 Komsomoł w konkretnej pracy 
,,-1\oclo-::ianych uczestników ruchu przysposabia chłopców i dziew-

buduje1nq . . 

• 
, 

Komendantka Hufca Ł6dź·Choj 
ny, kol. STEFANIA SZKLAREK, 
oświadcza: 

- Dzięki nowym formom pra· 
cy w ZHP przygotowujemy star
szych naszych członków do wstą· 
pienia w szeregi bratniego Związ 
ku Młodzieży Polskiej. W Unie· 
niu .mego Hufca i całej Chorągwi 
Łódzkiej przyrzekam w dniu roz 
poczęcia obrad, że w dalszym cią
gu będziemy umacniać związki 
łączące obydwie nasze organiza· 
cje, że będziemy wychowywać na 
szych członków w duchu naj· 
szczytniejszych ideałów Polski Lu 
dowej. 

KOL. SIKORSKI KAZIMIERZ 
- junak P. O. ,,Służba Polsce" 
mówi: 

Jestem pewien, że w obradach 
Konferencji ZM dużo miejsca zaj 
mą sprawy dotyczące naszej or
ganizacji. Pragniemy dalszej roz 
budowy ZMP wśród junaków oraz 
większej niż dotychczas współipra 
cy pomiędzy naszymi organizacja 
mi. I I 

KOL. ZBIGNIEW SZYl\'IAR· 
SKI, uczeń Państwowej Szkały 
Techniczno-Przemysłowej, oświad 
cza: 

- Uważam, że Konferencj~ 
winna zwrócić uwagę na koniecz
ność ściślejszego związania mło· 
dzieżv n;kolttA• - falln-cznP 



/ 

Jesteśmy spadkobiercami bojowych tradycji młodzieży łódzkiej 

Działo się to 20 kwietnia, w jasny, 
słoneczny dzień. Z okazji urodzin 

„Promienistego" 

• • • 
Dwa lata temu tegnaliśmy po raz 

ostatni towarzyszy, którzy polegli 
pod Głownem. Było to w czasie eks-
humacji· ich zwłok. · „ 

Na odprawie „Promienistych" 

Nie zapomnimy o nich nigdy. Ich 
śmierć utorowała nam drogę do wol
ności. A my, pozostali przy życiu, da . 
lej prowadzić będziemy rozpoczętą 1 

przez nich walkę o sprawiedliwość 

podłegłość, walkę o Polskę robotni
ków i chłopów, o taką. Polskę, o jaką 
walczyli nasi starsi towarzysze z 
Polskiej Partii Robotniczej. • 

i lepszą przyszłość młodego pokole-
To nasze dzieło, to nasz wkład w nia Polski. 

walkę o Po!skę Ludową. 
Na zakończenie zebrania „Pro

mienistych" rozbrzmiewa pieśń: 
Stanisław Gajek 

„Leszek" 
-1m-nn~11-1111-1111-1111-1m-m1-1111-•111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111_n_n--*1111-m1-1111-1111-1111-1111-m1-111-1111-

Jak budoHla I i .ltn1q jedność 
Wielkie to były dni, które po

przedzały 22 lipca 1948 r. - dzień 
w któtym ZWM-owcy i Wicia
ne, OMTUR-owcy i członkowie 
ZMD uwi~czyli swe najlepsze 
tradycje ł połączyli się w jedną 
potężną organizację - Związek 
Młodzieży Polskiej. 

Młodzież doskonale pojmowała, 
j&k ważne zadanie przypadło jej 
w udziale. Mieliśmy być realiza· 
torami jedności młodzieży poi• 
sklej, tej jedności, kt6rę przez ty
le lat rozbijali wrogowie ludu poi 
slo;iego. 

Droga, prowadzllca młodzlei 
polsk~ na Kongres Wrocławski, 
nie była ani krótka, ani łatwa. 

* * * Przed wojną lełało w lnteresłe 

warsztacie pracy, gd:zie ZWM-ow
cy z OMTUR-owcami wspólnie 
stawali do współzawodnictwa o 
większą wydajność pracy. Rosła 
ona na wsi, gdzie ZWM-owcy z 
Wiciarzami nawzajem pomagali 

W dniu Konferencji Miejskiej ZMP, 
która będzie podsumowaniem i oce
ną osiągnięć naszych starszych kole
gów, winniśmy zastanowić się, co 
wniosła organizacja bacerska do 
wspólnego dorobku pracy młodzie
ży Łodzi. 

Ostatnie dwa lata naszej pracy by
ły okresem tworzenia podstaw dla 
nowej funkcji społecznej harcerstwa 
w Polsce. 

sobie w likwido,vaniu odłogów, 
organiwwali życie kulturalne w 
świetlky wiejskiej. Jedność mło
dzieży powstawała i krzepła tak· 
że wśród mfodzieży szkolnej. Wszę 
dzie w Łodzi, Warszawie i na Zie 

miach Odzyskanych, w fabryce, 
na wsi, w szkole, świetlicy, i na 
boisku sportowym. młodzież czte· 
rech organizacji wykazywała swą 
zywiołową dążność do jedności. 
W pracy l zabawie srO'ZlltDiano, 

I nień najistotniejszych dla życia har
cerstwa. Rozrost organizacji - waru
nek spełnienia roli ZHP wobec mlo· 
dzieży 1 społeczeństwa, stosunek do 
nauki, jako najwłaściwszej i bezpo
średniej formy naszej pracy - oto 
podstawowe założenia zobowiązań po 
dejmowanych dla uczczenia Konfe
rencji Miejskiej ZMP. 

W wielkiej walce narodów o po-
kój t sprawiedliwość społeczną mu

" simy pilnować powierzonego nam od 
bokiej więzi ideowej, łączącej harcer cinka. Wiemy że zdobywając wiedzę, 
stwo ze Związkiem Młodzieży Pol- podnosząc iwą sprawność fizyczną, 
skiej. służąc Ojczyżnle w każdej dostt;pnej 

Czerwone krawaty i znaczki ZMP- nam formie, podajemy tym . samym 
owskie naszych funkcyjnych są nie- dloń budowniczym nowego ładu w 
wątpliwie świadectwem zrozumienia ZSRR i w krajach demokracji ludo
tego problemu, a systematyczny ich wej, młodzieży walczącej z wyzyskiem 
udział w 2:ebraniach kół ZMP bc;dzie i głodem w krajach kapitalistycznych 
dowodem zrozumienia właściwych Wiemy, że każdy nasz sukces jest je 
form łączności międzyorganlzacyj- dnym z osiągnięć wielkiego, między
nych. narodowego frontu młodzieży, wal-
Młodzież harcerska czynem przed- czącej o szczęście dla człowieka. W 

zjazdowym zamanifestowała swe oparciu o Związek: Młodzieży Pol
uczucia dla starszych kolegów. Dekla skiej i wraz s nim bierzemy udział 
racje zobowiązaniowe dotyczą zagad- w budownictwie socjalistycznym. 

ł..e nic nas nie dzielł, a wszystko 
łączy. 

• • * 
Do Związku Młodzieży jtolsklej. 

przystąpiła najlepsza-- młodziei. 
Ci, co jeszcze początkowo się wa
hali, przyszli do nas, widząc pra
cę naszej organizacji, nasz wspa
niały rozwój, nasze niezaprzeczal 
ne osiągnięcia. 

Rok pracy wyknał ,jak bardzo 
była potrzebna jedność młodzi&9 
iy. Dała ona bowiem nam moż
r wość stworzenia milionowej "1:

ganizacji, która wychowuje i 
ksrlałci większość polskiej mło· 
dzieży. 

Ale nam to nle wystarCEa. Po
dobnie, jak do dnia zjednoczenia, 
walczyliśmy o jedność organiza• 
cji młodzieżowych, tak dziś staje 
przed nami zadanie zjednoczenia 
wysiłków całej młodzieży poi· 
skiej do wytężonej, ofiarnej pra• 
cy dla Polski, do niezłomnej wal
ki o pokój. 

BOLESŁAW KOPERSKI 

Tow. Harnam 
TOW. HARNAMA. mali dobrH 

robotnicy łódzcy. Zm~:::e u.fmiechn~ 
&y, ruchliwy, cierpliwie tlumac:::qcy r6-
żnEl sagadnienia robotnikom - ~sył 
się wśród nich wielką populamokiq. 

l ~icra:; dziwili ~ wló1miar:oe, m.
talowcy s fabryk l6d:kich, .rlucha.jqc j„ 
go przemówień. 

- Przecież się naraża, moie „wpa.ft" 
Lecs młody KZM·owiec nie mal lęku,, 
choo u:ied:zial, te jest tropiony pr:res n 
n.acyirią policję, ie gron mu powror
ny pobyt w tvię;;;ieniu. 

Tkwiła w nim lwiadomoU Jwsno 
ki sprawy, dla której walczył i ogrom 
na nienawiść do kapitalistów - fab,,
kantów. 

Ssedl więc • po&terrmku 114 posUru!i> 
neTr, s fabryki do fabryki - ocsekl-

wał na wychod:rących s pracy robotni
ków, prowadził z nimi rozmowy, dyw 
t<ncal i pr:oekonywał. W ygła&:ral na 1IMI 

&iiwkach płomienne pr:remówienia, lct6-
re :rawsze traf ialy robotnikom d.o „,... 
konania. U c:ryl ich walc:iył o - pi. 

wa. prac9 i chleb. Mówil im o Zwią.». 
ku Rad:t:ie.ckim, de~kowal podU oes 
czerstwo reakcji. 

T owanyase • organiwcjł ostrsegalł 
niera:r tow. Harmana, radzili mu sre:r.r
gnować s niebezpiecmej 11&a$ÓWki, esy 
%ebrania. A.le on nedl n4 najbard:riej 
niebespiec:ine po::ycje. Dzialalnoi~ po
p1darne10 mówcy pruszkatlr.ala .alU> 

cyjnym "psom go~" Ul toykonywa 
niu rozkazów Biedermanótc, S:z:ajble
r•;te i Powwmki.ch. Fabry'-u:i praKnf 
li więkuych sys~ótc, i nie na rękę im 
były i1Jcłanf4 podrcyiuenill sarobków 
mbotnic:sych. Niłt chcieli atrajków, • 
t'!n. który potraf il przekow.rd masy i 
organizou>ać 6frajki, był w ich oc:raclł 
niebezpiec.mym wrosi~. 

Dlaugo łd na rMk.as fabry°kaM
kich mocoda.rooów i „defy„ dnici 30 pal 
d:iernik.a 1929 r. sow. HMnam sginqł 
s rąTc agenro granatowej policji. Zgi
nql na sorgani::owanej pr:iH siebie 1114 

.sówce, w trakciłt wygła&:ania przenW
wie11ia o Zwi.q:iku Radzi«;kim. 

&picTotn udało tit samordoivał ni.. 
wrgodnego dla nich komuni.slf, ale ni• 
:iclołali uykreJlić iow. Har1Ul111{J s pa.o 
mi.ęoi robotników. 

I d:i.f jesrcze, w droo.d:iie.fcla '4t. JHł 
Amierci tego nie:lom.nego bojownika 
o socjali:m, powtarzamy 8lowa prse
ka:iującej pamięł o nim pieśni: „Tow. 
llamam, na .stra.iy smarl nam". 

E. T. 

kap'talistów i obszarników niedo
puszczenie do jedności młodzieży. 
Robili to dla nieb i za nich pra
wicowi socjaliści, robili to rozbija· 
cze ruchu ludowego ria wsi pol
skiej, którzy usiłowali odseparo
w ać młodzież turową i wiciową 
od młodzieży komunlstyc\Enej. Ale 
zrozumienie konieczności jedności 
ruchu młodzieiowego brało nie
raz górę. Wyrazem tego była mię
dzy innymi „Deklaratja Praw 
Frontu Młodego Pokolenia", wyda 
ne w roku 1936 przez wszystkie 
postępowe organizacje młodzie„ 

W okresie tym coraz wyrażnfej do 
strzegaliśmy miejsce ZHP w ruchu 
młodzieżowym w Polsce, 'aby wresz
cie od walki z teoriami i zakusami re 
akcji, stosunkowo długo opierającej 
się na naszym Związku, przystąpić 
do równoległej, energicznej budowy 
odrodzonego Związku Harcerstwa. 

Te twórcze wysiłki kształtowały 
się, rzecz jasna, pod wpływem prze
mian w ogólnopolskim ruchu mł~ 
dzieżowym, którego zjednoczenie w 

Cztery lata „Trybuny Młodych'i 
fowe. 

* • * ramach Związku Młodzieży Pol-
Podczas okupacji agentura Jon skiej było jednocześnie wielkim zwy

dyńska starała się unicestwiać je- cięstwem młodzieży harcerskiej i jej 
dnośc, powstającą w walce z oku postępowych instruktorów. 

• t j d k Oparcie się o ZMP, Jako bezpo~re-
pantem. Nie bardzo Się 0 e na dnie źródło ideologicznej mocy harcer 
jej udawało. W partyzantce CL_Y stwa, pozwo!Ho nadążyć teorii peda
na barykadach \Varszawy, ramię gogicznej za doświadczeniem terenu, 
przy ramieniu przeciwstu•iali który widział często wcześniej ł le
siE; wrogowi robotnik, chłop i stu piej drogi rozwojowe organizacji. 
d(·.nt. Wspólny był cel. Wspólna I tak, nim program Harcerskiej Służ 

by Polsce został uzasadniony teorety 
walka z faszyzmem. cznie_ i ujęty w ramy systemu wy-

* * * chowawczego, drużyny coraz częś-
., . „ ciej podejmowały rozległe akcje spo-

Odzyskahsmy 1.1!epOdległ<>sc. łeczne, meldując o entuzjaźmie mło-
Lecz i wtedy r.ozb1Jacze •. ruchu dzieży i doskonałych wynikach pra
młodzieżowego nie ustąp1h. Od· I cy. 
wrotnie. Wytężali wszystkie siły Skautowski system Baden Powella 
by nie dapu§cić do zjednocze~fa zo~t~ł podważ~>ny pr~ez samą mło
polskiej młodzieży. Wypowiedział dziez'. "."łącza1ącą s!ę samorzutnie 
· lk Związek Walki Mło- w zyc1e społeczenstwa, łamiąc 
Jdm hwa ę ." . która swą bo- sztuczne przegrody „apolityczności" 
• yc '. ?rg.aruzaCJa, • • i „neutralności". 
JOwosc1ą 1 zaJ?ałem, silną wolą zJe Harcerską Służbą Polsce odpowłe
dnoczenia potr?fiła porwać z~ dzieliśmy na pytanie „Co robić?" En 
S(lbą młodzież Wici, OMTUR-u 1 tuzjazmem młodzieży daliśmy odpo-
ZMD wiedź tym, którzy słusznośt widzieli 

• jedynie w skautowskiej metodzie 
Nie pomogły wrogie wystąpie· „gry dla gry". Tak więc zagadnienie 

nia prawicowych żywiołów OM metody wychowawczej rozwiązane 
1'UR·owskich, których jedną z głó zostało przez drużyny w terenie -
wnych ~iedzib stanowiła właśn~e czynnym udziałem w budowie Polski 
Lódź. Na nic się zrlały knowania Ludowej. 

M'k ł · Dlatego konsekwentnie wpro'wadzi-
rozbijacz:v spod znaku 1 0 ~J~ liśmy w życie nowe stopnie i spraw-
cz~·ka na wsi polskiej. Mlodziez ności, których zadaniem jest zbudo
zro.z•.1 ·ni :!!a, że jej siła, siła na- wać ramy systemu wychowawczego 
rodu leży w jcd,1ości. Do dzieła pozwalającego harcerstwu dać naj
stworzen'ia jednolici stnwały wciąż większy wkład do dzieła sprawiedli
nowe zastępy młodzieży. Tworzo wości społecznej w Polsce. Tu właś· 
110 fa wszer17iP. Reda ona orzv nie dochodzimy do zrozumienia qłę-

Leży przed nami komplet „Try• 
buny Młodych". Tak, drodzy C?:y 
telnicy, pierwszy numer „Trybu
ny Młodych" ukazał się w „Gło
sie Robotniczym" we 'vrześniu 
1945 r. Kawał czasu, prawda? 
Ponad 200 numerów - to nie 
igraszka. 

Od pierwszej chwili swego łst 
nicnia „ Trybuna" postawiła so
bil' za cel mobilizowanie mło
d1.ieży łódzkiej do pracy dla Pol 
ski J,udowej, do udziału we 
w&półzawodnictwie pracy, do wal 
ki o ilość i jakość produkcji. lizac,fi zada:6, postawionych przed 

nową organizacją. „Trybuna" pi· 
nie uniknęliśmy błędów. Czasami 
zbyt pochopnie chwaliliśmy lub 
ganiliśmy, często też nie dostrze· 
galiśmy zła i n'e reagowaliśmy 
w porę. Kiedy indziej nie wyka
zywaliśmy dostatecznej czujności
Są to poważne błędy i niedociąg
nięcia w nasz~j pracy. 

Cho~ „ Trybuna" do czasu Zje· sze więc o tym, co interesuje mło 
dnoczenia była organem Związku dzież j zmobilizuje ją wokół zagad 
Walki Młodych, czytali ją rów· nle6 wysuniętych przez kierownic 
nież aktywiści pozostałych orga- two naszej organizacf. Przy tym 
nizacji młodz eżowych. Poważną „Trybuna" stara się nie pominąć 
rolę odegrała „Trybuna" w proce żadnego poważniejszego wydane 
~ię ~(ljrz.e':"ania jedno~ci. młndzie· nia z życia młodzfoży w Polsce. 
zy łodzk1eJ: „'.frybu~a , na~o~ywa Osiągnięcia 1 braki p.racy kół, Jednym z najpilniejszych zadań 
ła do sk!łp-ema. w:ys1łkow 1 p1ęt~o dzielniic, poszczególrlych za.rzą· stojących przed „Trybuną", jest 
wala w1chrz~c eh przesz~adzaJ.~- , dów, a nawet aktywistów organi :rn•alczenie źródeł tych błędów. 
c:vch '!~szeJ Wft!ce o Jednosc. zacji znajdują sporo miejsca na Pomóc w tej dziedzinie redakcji 
W !f1aJu r •. ub. gdy po~~tał~r wre- 1 naszych szczupłych łamach. Ambi może i powinien ogół czytelni
sz~:e. Kom .tety Jednosc', „~ryh!l- , cją redakcji „Trybuny" jest, aby ków „Trybuny", drcgą wspóipra 
na .• stał~ się. ~rga~em cał~J. mło- zamieszczane w niej ariykuły u· cy i życzliwej koleżeńskiej kryty 
dz1ezy łodzkteJ. P:sali w n·~J. zet- suwały istnit'jace przcszk\)rh.·. bv- ki. Prz:v tej okazji trzeba wspom 
wuemnwcv, omturowcy, w1c1arze łv h t • b d' d d 

1 
· . nieć o jeszcze jednym poważnym 

: zetemdowcy. • z~c ę .ą 1 0 zcem 0 a ~zeJ naszym niedoc:ągnięciu. W zbyt 
A t ł ZJ' ednocze· wytezone3 pracy w fabryce I w mał;\'m stopniu skupiliśmy wokół . po em przysz o . . szkoie d I nie. „Trybuna" stała s ę uismcm • siebie piszących o nas czyte ni-

Zarządu Łódzkiego i Wojewódz- Oczyi.'1>1ście, te zadania nie za· 1 ków. Wprawdzi.e już do przeszło 
kiego Związku Młodiieży Pol· wE-ze były przez ,.Trybunę" w peł ści mlleży okres. k ed;v całe nume 
skiej. Jej rola - to udział w rea· ni realizowane. W pracy naszej ry „Trybuny" WYPełn.iałv ciągle 

te same Z albo 3 osoby, mimo to 
jednak wciąż jeszeze zbyt szczu 
pła jest grupa naszych korespon 
dentów i stałych współpracow
ników. Stąd nan apel: piszcie 
do nas, Koledzy, Nie obawiajcie 
się, że nie potraficie pisać do ga 
zety. To naprawdę nie jest takie 
trudne. Spróbujcie tylko. 

.Nasze wysiłki, zresztą jeszcze 
11;1~dost.ateczne, zmfor:aające do 
wc1ągn1ęca do współpracy więk· 
szej ilości koleżanek i kolegów, 
przyniosły już pewne skromne re 
zultaty. Przypominacie sobie za
pewne nasz konkurs na tematy, 
zwlązane z pracą kół ZMP
owsJtich, z ob"wiązkami członków 
organizacji. Nadeszło około 7.0 
prac, 10 z nich ukazało się w dru 
ku. Swiadczy to, że jest o czym 

uisać i że warto podz'elic się z 

kolegami swymi uwagami, do· 

świadczeniami, oraz wnioskami. 
Tych, co viszą, jest wciąż jednak 

zhyt mało. A więc w dniu tak u· 
roczystym, w c~niu obrad Łódz
kiej Konferenc,ii ZMP, zwracamy 
si<; do Was, z apelem - zwięk
s7.a3c1e g"'."ono korespondentów 
„Trybuny l'tlłodych". 

Kolegium Redakcyjne 
„TRYBUNY MŁODYCH" 
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Przodująca młodzież świata 
Komsomoł, kierowany t wychowywany pn:em partię 

bolszewików, pnez Lenina t Stalina, stał się Oll'ganizaoją 
masową., skupiającą obeon.ie w swych szeręgach t>Onad 
9 milionów członków. 
Już podczas listopadowych dni 191'7 roku młodzież ro· 

botnicza i chłopsl~a., kierowana przez partię, wraz ze 11wyml 
ojcami l starszYmI braćmi brała umiał w zwycięskim natar
ciu na kapita.Iiun, W IM.ach wojny domowej komsomolcy 
składali Ilca;ne do-w-Ody bohaterstwa, wytrwałości rewolucyj
nej or&:E męstwa. Za bojowe zasługi tych lat nąd radzieckJ 
odznaczył Komsomoł orderem Czerwonego Sztandaru. 

W okresie tworzenia •ospoda.rki nvodoweJ ZSRR Kom• 
aomoł odilaiwał wszystkie swe siły odbudowie :misZC"ZOnego 
przemysłu i transportu ora.z podniesieni.u rolnictwa. 

Ogroonnj\ pomoc okazał Komsomoł pa.rmd bolszewickiej 
w okresie powstaiwa.nla zespołOWych gospodarstw rolnych. 

Setki tysięcy kcmsomolców uc-restniczyły w budowle 
ośrodków pr.zemysłowych - w ~h drugiego pła.nu pię„ 
ciolebliego. Komsomolcy wnieśli poważny wkład w stworze• 
nie nowego ośrodka przemysłowego na Dalekim Wschodzie -
Komsomolska, nad Amurem, w budG1Wie Kuźnlecldch za.Ida• 
dów Hutniczych, Metra moskiewskiego i t. d. I 

W latach draglej wojny światowej mlodzlm radziecka 
w okrutnych miaga.nia.C'.h z wrogJem świeciła przykładem 
bohaterstwa, waJooznośc.l ł odwagi Społ~eństwo radziec
kie ma iyWo w pa.mięci bohaterskie czyny Mikoł&Ja Ga.del• 
lo, Stefana Zdoroweowa. Piotra Cha.ritooiowa. 

Sławą okryli się komsomolcy podczas obrony miast ra-
47lleckich. W obronie J.Uoskwy w pa.Zdziemlku 1941 r. wzięło 
ndzia.ł 260 tysiiacy komsomolców. W bojach pod Leningrad~m 
zrodził się 'l"llc& słNelców wyborowych, który :rcnpowszecbnil 
.tę niebawem na innych trontadi. Boha.terskich czynów do
konali równierl komsomolcy podaza. obrooy Odessy i Sewa
stopola. '7.656 komsomolców odma.czono ordera.ml i meda.• 
la.mi za obronę Stalingradu. 

lUllość całego narodu zyskali pa.triod, walczący na ty• 
łaoh nlepr.zyjacieła. Dla. wiciu pok11-leń za "WWr będl\ słuźy6 
czyny bohaterów Związku Ra.dzlecldego - lliy CzajkineJ. 
Zm Kosmodemiańskiej, Uliany Gromowej, lwacDa Tuleni· 
na, Lubow Szewcowej, Aleksandra. Czeka.lina, \Vłodzimlr.rza 
Kuryłenko, Iwana Ziemniukowa. Iwa.na Charezenko i wi~u 
wielu innych. 

Około trzech I :pół miliona młodych żcłnferzy radzieckich 
lldobyło ordct·y i me<iale. '7 itysięcy koDl80Dlolców uzyskało 
tytuł Bnhaterów Zwią7ku Radzieckiego. 

W 1945 reku Wszechzwl~'l'łkowy Leninowski Komunistycz
ny Związe·k M1odzieży został odmae1Zony Orderem Lenina 
Q wybitne zasługi wobec ojczyzny w Ia.tach drugie,ł wojny 
światowe-j i za owocną pra.cę nad wychowaniem mlodzlcżY 
radzieckiej w duchu miłl?Śei ojczyzny, 

Po zwycięskim za.końcunlu wojny, naród radziecki z ~.a· 
palem walczy o realizację powojennej pięciola.tkl stałinow• 
skiej. Jak za.wsze, tak I w tym okresie Komsomoł Jest naj„ 
bli!>szym współpracownikiem P&r1U 1 nie szczędzi\(} sił pra• 
cuje dla dobra ojczyzny, 

Stalin.Owski plan przeobra.łenia przyrody stał się nowym 
tr6dłem łnio.JatyWy komsomolsideJ. W roku 1948 wiejskie 
orga.nizacje komsomolskie wzięły czynny umiał W zakładatliU 
leśnych pasów ochronnych, w robotach łrygaeyjnych. w :ra
kłads.nfu stawów i zbiorników woonych. 

Szczególną uwairt: zwracają organlzaciJe kmmomolslde na 
sprawę komunistycznego wycltowania młodzieży, w myśl hi
.twyc.znych uchwa.ł Partii, dołycriących spraw ideolagicznych. 

rod pnewodem partld Lenina-:8tallna 'Komsomoł smi~· 
Io l pewnie kr~y napnód, odd~ wazystł<le siły ogólno
na.rodowej eprawie ror&Woju goepoda.rlcl ZSRR. 

Os.iągnłęcla przodu.fące.ł młodzieży śwl.ta, zorga.nb_.,.. 
nej w 8Ze!'.e3'ach Komsomołu •it dla nr.s skarbnlcq,, z któreJ 
powinniśmy czerpać wzoey, 

! ' M. J. 

• • 

MŁODZIEZ RADZIECKA NA STRAZY POKOJU 
Przemówienie bohatera Związku Radzieckiego Aleksego Meresjewa 

Na Swiatowym Kongresie Zwolenników Pokoju młodzież ra· 
dziecką reprezentował bohater Związku Radzieckiego, Aleksy Me
resjew. 

Poniżej drukujemy fragmenty jego przemówienia, wygłoszone
go w czasie obrad Kongresu. 

M lodzież radziecka upoważni
ła mnie do przemawiania 

na tym Kongresie. Mam szczęś· 
cie należeć do tego pokolenia oby 
\'Mteli radzieckich, którzy uro
dzili się w kraju radzieckim, któ
rzy rośli oddychaiąc powietrzem 
socjalizmu, dla których takie sło
wa, jak wyzysk człowieka przez 
człowieka, ujarzmienie narodo
wościowe, są już tylko pojęciami 
książkowymi. 

Pozwólcie mi w jmieniu wszyst 
kich młodych ludzi mojego wiel· 
ld€go kraju przynieść najsżczer
sze i najbardziej przyjazne poz· l 
drowien:a wam i przodującym 
przedstawicielom wszystkich na
rodów, zebranym tu po to, by o
twarcie i kategorycznie wystąpić 
w obronie pokoju, podnieść swój 
gniewny głos przeciwko podżega
czom wojennym. 

• 
nauce w instytutach i uczelniach, 
mówili o miłości i przyjaźni i nie 
mówili o wojnie. 

W całym niezmierzonym kraju 
radzieck,m jak okiem sięgnąć, wy 
rastają nowe fabryki, zakłady 
przemysłowe, teatry, pałace kul
tury, instytuty, szpitale, szkoły, 
przedsz..l{ola. Na peryferiach miast 
widziałem nowe uHce i dzielni· 
ce domów mieszkalnych. 
Spotykałem swych towarzyszy 

broni - oficerów i żołnierzy 
drugiej wojny św:atowej. Boha
t€rowie walk z faszyzmem, bo
haterowie Stalingradl,l i Lenin· 
gradu, Sewastopola i Odessy -

I 
to obecnie, budowniczowie. trakto 
rzyści. technicy, majstrowie w od 
działach fabryk. Dzisiaj są oni 
bo ha terami przemysłu i transpor 
tu, bohaterami gospodarki wiej-
skiej. 

W czasie swych .podróży rozma· 
wiałem z• setkami młcidych ludzi 
radzieckich i ani w jednej z tych 
rozmów nie wspomniano słowa 
„wojna". Moi rozmówcy mówili 
o nowych książkach i nowych sztu 
'kach teatralnych, z dumą opowia 

N ie chcemy wojny i walczyć 
będziemy o pokój - te sło 

wa prosili mnie przekazać wam, 
delegatom Kongresu, młodzi lu
dzie radzieccy. 

Widzimy, że wrogowie poko
ju i demokracji stwarzają różne 
ugrupowania militarno· po li tyczne 
- pakt północno-atlantycki, unię 
zachodnią, budują bazy morskie 
i lotnicze w odległości tysięcy ki
lometrów od swoich terytoriów. 
Próbują oni rozniecić płomień no 
wej wojny światowej, podszczuć 
na siebie nawzajem narody, któ· 
re do niedawna jeszcze występo 
wały w jednolitym froncie prze
ciwko wspólnemu wrogowi - hi
tlerowskim Niemcom i imperiali. 
stycznej Japoriii. W raz z Ąrmią Radziecką, ra· 

kańskim, angielskim, francuskim rozgromienia hitlerowslclch Nie-
1 innymi narodami świata. Wie· miec. 
rzyli oni, że po wojnie nastąpi M łodzi ludzie wszystkich kra. 
dobrobyt, że będą mieli pracę, jów ,powinni bronić pokoju 
mń.eszkanie, będą mieli możność z taką samą zaciekłością i uporem, 
uczenia się. Myśleli, że żołnierz z jaką bronili swej ziemi przed 
powróci do warsztatu, murarz bę najazdem hord faszystowskich. 
dzie budował ~oiipusy nowych do- Każdy młody człowiek powinien 
mów, rolnik zbierać będzie boga- zapytać siebie: „Co ja czynię dziś 
te urodzaje, dzieci nie zaznają wię w obrnnie pokoju?". 
cej nieszczęść. Spodzliewali się, Obecnie nie wystarczają ju! 
że z chwilą zakończen:a wojny nie deklaracje, gołosłowne oświadcze 
trzeba będzie więcej wyrabiać bro nia o tym, że jesteśmy przeciw· 
ni i amunicji. że fabryki i zakła· ko wojnie. Należy poszukiwa~ 
dy produkować będą to, co potrze dróg skutecznej walki przeciwko 
bne jest dla człowieka w jego ży podżegaczom wojennym i ich po 
ciu pokojowym. mocnikom, dróg całkowitego ich 

My, weterani wojenni, nigdy nie zdemaskowania i ok:ełznania. 
dopuścimy do tego, by ponownie Głęboko wierzę w gorące dą.te. 

nie młodzieży do pokoju. do wol-
rozpętana została wojna. W la- ności, do szczęścia. Nie ulega "'"t 

I tach walki z faszyzmem ponosiliś- pliwości·, że postępowa młodzież 
my wielkie ofiary w imię ocale- wszystkich krajów kroczyć będzie 

f nia ludzkości, w imię pokoju i w pierwszych szeregach walczą· 
wolności. cych o pokój. 

Ja osobiście, straciwszy w wal- Z tej zaszczytnej trybuny O-

ce w pierwszym roku wojny obie świadczam w imieniu milionów 
nogti, powróciłem na front, sia- młodzieńców i dziewcząt wielkie 
dłem na samolot myśliwski i strą go kraju radzieckiego, że zawsze 
ciłem jeszcze 11 samolotów faszy· staliśmy i twardo stać będziemy 
stowskich. Mógłbym, naturalnie, na straży pokoju. 
jako inwalida pozostać na zaple- W osobie młodzieży radzieckiej 
czu. Lecz opanowało mnie pło- młode pokolenie wszystkich kra· 
m!enne pragnienie, by ja~ najrJ'. jów .m~ wiernego ,tow.arzysza i 
chlej wypędzić wrog_a z OJCZyste~ pr~~J.a~1ela we wspoln;ł walce o 
ziemi, wybawić narad od mąk l po.WJ i lepszą przyszłosc. 
cierpień, wnieść w miarę swych I Młodz:eż~: łącz .się w walce o 
sił wkład w dzieło ostatecznego trwały pokoJ! 
•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••~•••~ ••••o•••••••-'•••••••••••••••••••~""••••• 

. ZOJA KOSMODEMIANSKA 
Jak potrafią żyć i umierać komsomolcy 

Nazwi,sko Zoji Kosmodemiań
skiej rnlodej kornsonwlki z Mo
skwY jest powszechnie znane da
leko poza gramica1ni Związl~u. Ra. 
dzieckiego. 

Podczas f aszystowslciej o/mny. 
wy na Mooktcę Zoja wstąpiła do 
oddziału partyzanckiego doko»Jt· 
jąc w jego szeregach wielu bolia
terskich czynów. 

~xQC110DOococ•>oclQnaoooooc"""'iocc""c ccooc>ocooooac:o"""'c""""""°'"""':iaoc""c:'°'oco ''°'' >acocc ccooocciocce""c oooccooc oc::oc: """'""°"""'''°'o coococo IDoio da li o od budowie miast, o swej 

mię przy ramieniu walczy
li żołnierze i o[cerowie Ameryki, 
Anglii, Francji i innych krajów. 
Wiemy, że uważali oni, iż zwycię 
skie mkończenie wojny jeszcze 
bardziej utrwali przyjaźń pomię
dzy narodami radzieckim, amery 

We W8i Petryozewo, w pobliżu 
miasta Wereja, zakwaterowal si~ 
oddzial hitlerowskiej kawalerii, 

Zoja otrzymuje rozkaz. 

Uliana Gromowa 

I Nm10 

- Trzeba wkra3ć się do Petry
czewa, podpalić ilomy, zajęte przez 
f G8zystów orCJ.7$ stajnie, gdzie stoją 
,ich konie. 

·Anl<i1Tal 

Jako aktywiście organizacji mło
dzieżowej najbardziej podoba mi się 
Pieśń Pokoju Nowikowa. O wielkiej 
wartości tej pieśni świadczy fakt, że 
uznana ona została jako oficjalny 
Hymn światowej Federacji Młodzie 
ży Demokratycznej. Jest to pieśła, 
która mobilizuje miliony młodzieży 
na świecie do walki przeciwko woj
nie, do zmagań o trwałJ pokój. 

kiem' Bądźcie śmi.aU, 100'lczoie 
~;:ielnie, bijcie fa~ystów, palcie 
ich maga~:·yny. Nie boję się smier
ci, My zwyciężymy! Umrzeć za 
ojczyznę - to wielki w.szczyt, 

Oprawca. szarpnął sznur i węzel 
zaoisnąl ~ wokół szyi Zoji. 
Chwyciła ona pętlę rękami, stanę
ła na pa"lcach i wytężając ostatnie 
siły, krzyknęła. 

- tegnajuie, towarzysze! Walcz 
me, nie bójcie się! Stalin jest ~ 
nami, Stalin przyjd,zie! 

Zoja Kosmodemiańska -
pi.sal M. KaUnin - '/wmsomol 
ka i partyzantka, wzniosła s·ię 
na najwyższe wyżyny patrio
tyzmu i moralnej siły. Skupi
ły się w niej najszlachetniej
sze ucziwi.a i najcenniejsze 
walory, jakie rozwirn-ęly się w 
naszym narodzie 10 czasie je
go historycznego rozwvju.. Jest 
ona córl«ł nie tyUro narodu 
rosyjslciego, lecz wszy~!kich 
narodów radzieclcich, córl«ł le
ninowskiego Komsomołu i 
epoki stalinowslrej. 

Swym barbarzyństwem ł olcru
cieństwełn faszyzm ckcial poniżyć 
radzieckie kobiety, złamać ich mo
ralne siły, upodlić je. Hitlerowcy 
zatWiedli si-ę ha<niebnie. Moralna 
moc Zoji ś innych 'T'fLikieclcich ko
biet oraz dziewcząt zatriumfowa
ła nad hitlerowslcim zezwierzęce
niem. 

18-letnia kom,somolka Zoja otrzy 
mal.a pośmiertnie tytta Bohatera 
Zwia.zlou. Radziechie90, 

/ 



ł.6dź jest zaledwłe małym punk Włókienniczego i kol. Janina Stan 
cikiem na mapie świata, ale w ,kiew.icz - przodownica pracy z 
międzynarodowym froncie walki Ośrodka Konfekcyjnego Nr 4, we 
o pokój nasze miasto odgrywa po spół z przedstawicielami 83 naro· 
ważną rolę. dów przysięgały w imieniu łódz• 

Zdaje sobie z tego sprawę mło· 
dzież łódzka. Zdaje sobie z tego 
sprawę kolega Marczykowski 
zdobywca n nagrody w wielkim 
konkursie tkackim. Zdaje sobie z 

nych, którzy swą codzienni\ pracę 
dokładają nowe cegiełki do budo 
wy wielkiego gmachu pokoju. 

PodcJ:as Festiwalu ukazało się 
w prasie węgierskiej wezwanje 
młodzieży Państwowych Zakła· 
dów Przemysłu Bawełnianego 
Nr 9 do młodzieży włókienniczej 
w Ujpeszcie koło Budapesztu. We 
zwanie to podjęte zo11tało entu• 
zjastyC"Znie przez młodzież węgier 
ska, co wymownie świadczy o tym 
jak rośnie i cementuje się mię
dzynarodowa więź młodzieży. 

Młodzież łódzka zdoje sobie spra 
wę z tego, że na jej pracę i na 
jej osiągnięcia patrzą miliony lu· 
dzi na całym świecie. Patrzą na 
nas ci, których raduje każde na 
aze zwycięstwo i ci, których te 
zwycięstwa przerażają. .· 

Jesteśmy człon.kami Swiatowej 
Federatjii. Młodzieży Demokraty· 
cznej. Jesteśmy z tego dumni. Ra 
d1ije nas i napa.wa zachętą do dal 
szej pracy, stały wzrost liczebny 
ł podnoszenie się autorytetu 
SFMD. Liczy ona w chwili obec· 
nej ponad 60 milionów młodych 
ludzi, pragnących pokoju, niepo
dległości swych krajów i lepszej 
przyszłości młodego pokolenia. 

Jeszcze niedawno Federacja li· 
ezyła zaledwie połowę obecnego 
stanu swych członków. Fcdera• 
cja rośnie dlatego, że wszędzie 
rosną siły obozu postępu i poko· 
ju, któremu przewodzi Związek 
Radziecki. Rośnie i potężnieje 
młodzież w . państwie socjalizmu, 
w państwach demokracji ludo
\Vej, w Chinach, krzepnie siła wal 
c:u1cej młodzieży państw koloniał· 
nych i kapitalistycznych. 

Widomym przeglądem sił de• 
mokratycznej młodzieży świata 
był Kongres i Festiwal SFMD w 
Budapeszcie. Brała w nich udział 
również delegacja młodzieży łódz 
klej. 

Festiwal był wspaniałą manife· 
stacją międzynarodowej solidarno 
ści młodzieży. N a tchnął on nową 
energią młodzież świl\ta do dal
szej wytężonej walki o realiz-ację 
chlubnych haseł Federacji. 

W czasie niezapomnianych d~i 
w Budapeszcie przodownica pracy 
PZPB Nr 1 kol. Halina Lipińska, 
obecnie słuchaczka Tcchnicum 

DelecaeJa polska na Festiwalu Młodzieży DemolaatyczneJ 
w Buda.peszcie. 

kiej młodzieży, :le zawsze bronić I tego sprawę koleżanka Krygier 
będą pokoju i sprawiedliwości. i kn.lega Chorążak z „jedynki ba· 

Przysięga, którą złożyli nasi de I wełnianej", kol. Gruszczy.ńsk.a z/ 
legaci na Festiwąlu obowiązuje PZPB Nr 3, kol. Frączlnew1cz z 
nus wszystkich. „dwójki wełnianej" i wielu in· 

l\flodzież polska, zoorganizowana 
w ZMP, SP, ZHP i młodzież nie
zorganizowana widzi stały wzrost 
znaczenia SFMD i ocenia właści· 
wie wkład w walkę o pokój. Dla 
tego też wszystkie poczynania Fe
deracji cieszą się poparciem i po· 
mocą młodzież~ pol~kiej. 

Z każdym dniem więcej mło
dych ludzi podchwytuje słowa 
pieśni: 

„Napnód młodzieży !wiata, 
N:as bratoerski połączył dziś 

marsz. 
Groble przeminą lata, 
Hej, kto młody, pójdź z n.ami 

i walcz!" 
A. N. 

Sródmieście-Prawa 
przodująca dzielnica Z/lf P 

Dzielnica Sródmieście - Prawa wy kol. Fuchs - osiągnęliśmy nik pracy ZMP-owcem" - zaczy
ZMP jest obecnie największą w dzięki stałemu oddziaływaniu na na u nas sc~1odzić z transparen
Łodzi, 3400 jej członków pracuje młodz.i.eż niezorganizowaną, przez t~w ~a ziemię. We w~pół7:aw~d
w 123 kołach. W maju który był wyjaśnienie roli i znaczen;a mchv1e pracy na naszeJ dz.elnicy 
okresem masowego 

1

werbunku, ZMP w walce o pokój, poprzez b~er.ze l:1d.ział 1~00 młodych robot 
wstąpiło w szeregi ZMP na tej propagowanie współzawodnictwa mkow i robotnic, z czego ponad 
dzielnicy 800 nowych członków. pracy i stałą opiekę nad jego 650 - to są ZMP-owcy. 

. przodownikami, zarówno ZMP- p · a......,J Ma -Te rezultaty-mówią nam: prze . . . . . raCUJetnY z...,_.,v.owo. my 
d . nz· 1 . k 1 B. 1 , owcanu, Jak l ruezorgaruzowany- sprawnie działający trzydziesto-wo niczący 1e mcy, o . .e en mi · . 

ski i referent kulturalno-oświato- • osobo\"IY kolektyw robotniczy, ko 
· - Na naszej dzielnicy - doda- lektyw oświatowy. oraz stale 

je kol. Fuchs - sprawujemy sta- działające trójki kontrolne, które 
łą opiekę nad harcerzami. Chce- badają wa_runki pracy młodzieży, 
my, aby ZMP-owiec stał się dla zatrudnionej w przemyśle pry
harcerzy tym, czym jest w ·Związ watnym. Obecn!e, W·Mies1ącu Po 
ku Radz~eckim kornsoµiolec dla głębiania Przyjaźni Polsko-Ra
pioniera. Sc!śle współpracujemy dzieckiej. po.stawiliśmy sobie za 
z S. P., wspólnie przeprowadzając cel zorganizowanie kół T.P,P.R. 
akcje, zebrania i wspólnie podej- we wszystkich szkołach, a wespół 
mując zobowiązania. W każdym z organizacją partyjną w wielu 
zarządzie koła ZMP zas:ada ko- zakładach pracy. 
mendant hufca S.P. 

Nie ~ądźcie - mówi kol. Bie
leński - że zajmujemy się tylko 
werbunkiem. Akcją masowego 
szkolenia objęd są wszyscy człon 
kowie naszej dzielnicowej organi 
zacji. Wraz z umasowieniem jej 
szeregów, następuje stałe podno
szen:e poziomu ideologiczneg0. 

Dzielnica Sródmieście • Prawa 
dobrze pracuje, bo opiera się w 
pracy na mocnym, szerokim akty 
wie, który żyje pracą organiza
cyjną i dobrze zrozumiał stojące 
przed nim zadania. Dzięki właś
nie takiemu aktywowi dzielnica 
Sródinieście-Prawa w dniu Kon
ferencji Łódzkiej zasłużyła na 
miano przodującej. 

FraP.Dent manlfe~Jl mlod:zldy łódzkiej w dniu 1 Ma.ja 1949 r, 
Hasło „Każdy ZMP-owiec przo 

downikiem pracy, każdy przodow J. Leb. 

Hasło walki z analfabetyzmem, nucone przez Rząd I Polslią Zje 
dn"czoną Partie; Robotniczą spot kalo się z dużym zrozumieniem 
wśród młodzieży Zl\IP-ow'sldej, 

Kola szkolne, fabryczne i akademickie zorganizowały szereg 
kursów początkowej nauki pisania i czytania. 

W chwili obecnej około 1.000 analfabetów uczęszcza na ku?sy 
ZMP-owe, bądź też korzysta z in dywi.dualnych lekcji, odńelanych 
przez naszą młodzież, 

O rezultatach tej nauki świad r:;,.y najwymowniej Jist, kt.óry za
mieswzamy powyżej, Nie ch(!emy się jednak zadowolić dot3·chcza 
so,vymi sukcesami, Pragniemy zorgani7,ować jeszcze więcej takich 
kursów i objąć nimi większ.1 ilość analfabetów. 

Ambicją całej naszej organizacji I wszystkich jej czlon.k6w jest 
zlikwidowanie ~nalfabetyzmu w Łodzi jesuze przed 1952 r, 

Na zdjęciu poniżej - fragment lekcji Języka polskiego na kur. 
s:ę dla analfabetó,v, prowadzonym przez Z~IP-owców. 
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Kol. Stanisław Koluga 

Gdyby przed dziesięcioma laty za
pytano 17-letniego wówczas Stani
sława Kaługę, co zamierza robić po 
ukończeniu szkoły powszechnej, 
westchnąłby tylko smutnie i nic by 
nie odpowiedział. 

O czymże bowiem mógł wówczas 
marzyć syn bezrolnego chłopa? Czy 
może o kosztownej nauce w gimna· 
zjum? Nie, o tym nie myślał. W do
mu była bieda, nawet nie starczało 
na okraszenie 41.artofli. A przecież 

SLanisław tak bardzo pragnął się 
uczyt. Tęsknota do nauki wzmogła 
się w nim jeszcze bardziej, gdy wstą
pił do „Wici". Radykalnych członków 
tej organizacji okoliczni przedwojen 
ni dziedzice- nazywali komunistami. 
Bali się ich pracy samokształcenio· 
wej i śmiałych spojrzeń młodych 
chłopców. 

W „\.Viciach„ Stanisław po raz 
pie rwszy zetknął się z zakazaną li
teraturą rewolucyjną. Dużo czytał. 
Z każdym dniem lepiej rozumiał przy 
czyny niesprawiedliwości spo~ecznej 
i droqi ,\;odące ku wyzwolemu. Co-

' rai: wiekszy rósł w nim bunt. 
Latii okuoacii. - tn okres walki 

·- ------<-··- r• ~ 

Stanislawa w szeregach Polskiej Par 
tii Robotniczej i Gwardii Ludowej. 

Po wyzwoleniu początkowo pracu
je na wsi, a potem w spółdzielni w 
Łowiczu. Pragnienie nauki jednak nie 
wygasa, Stanisław dowiaduje się o 
Kursie Przygotowawczym na Wyższe 
Uczelnie. Zostaje przyjęty. Z począt
ku szło mu opornie. Miał przecież ty
le braków i 11 lat przerwy w nauce. I 
Początkowe niepowodzenia nie zra
żają go jednak. Potrafi walczyć z trud : 
nościami. Pod koniec roku' szkolnego ' 
jest już jednym z najlepszych ucz
niów. Lecz nie tylko się uczy. Jest 
równocześnie aktywistą ZAMP-u na 
Kursie Przygotowawczym. W tym ro 
ku kończy Studium Wstępne. 

- Za kilka miesięcy będę już na 
Uniwersytecie - mówi nam z ra
dością i dumą, Pójdę na polonistykę , 
będę studiować z zapałem. 'Wiem · 
dobrze, ·że nasza -wieś oczekuje mło-

1 dej inteligencji polskiej. 
'\ 

Kol. M. Marcinkowska . 
Na ikażdej przende mird~y 

mi otnrza.ią jlf koleża11ki. 
- Marysiu, wytłum!ICZ. 
- Marysiu, pomóż! 

lekcja I 

I tak zawsze, kairlcgo dnia, na )<;ał . 
d1•j przernie Mnrysia tłumaczy, poma
ga, Cz~,1i to nie tJlko dlatcęo, że jt'~I 
celująrą uczcnniq w X kb~ie. Uważa 
ona. ?e pntlnie>irni6' poz;omu naucza· 

Ma.rysia Marcinkowska Jest naprawdę 
1lr>brą Z:\1P .ówką. Z oddaniem pracuje 
w samorz11dzie szkolnym, jest również 
sekretarką szkolnego koła. 

Czll!lcm pytają ją koleżanki: 
- Jak ty moźeez wszystkiemu podo

łać, jak sobie radzisz? 

\\tedy odpo" iada: 
- Jc-trm Z\f P-uwk~. 

nia, za ~" ó i Z~IP-o" ~ki obo11 ią iek , .\ ;;e 

11 tn znaczy, 
trndnofri 

• ! 

, 

t 
przeszkody, tl> maezy, le musz~ przo. 
dować. I nie tylko ja, nie tylko nasze 
koło przy XII Gimnazium i Liceum, 
alo cała organi;,acja. której zadaniem 
jest kierowanie i priewodzenie mło
dzieży polskiej. 

Kol. Jonek Otto 
Nie trudno jest znaleźć w 

PZPDz Nr 6 kol. Jana Otto. Zn,a
ją bowiem go tam wszyscy starzy 
i młodzi. Jakże mogą nie znać 
Janka, skoro pracuje on już w 
tych zakładach od 1945 roku. I to 
jak pracuje! 

We współzawodnictwie uczestni 
'czy od 1946 roku. Zawsze wybija 
się na czoło. Pięc:okrotnie otrzy
muje nagrody. Na zakończenie IV 
etapu Młodzieżov..;ego Współzawod 
nictwa Pracy otrzymał rower, w 
V- kupon materiału na ubranie. 
Ale Janek nie pracuje dla nagród. 
Ważne dlań jest to, że wie dla ko
go pracuje. 

Jego zasługi zostały teź należy
cie ocenione. 1 Maja 1949 roku zo 
stał udekorowany przez Prez;yden 
ta Bieruta Srebrnym Krzyżem Za 
sługi. T:i nagroda, otrzymana z 
rąk Pierwszego Obywatela Rze
czypospolitej, była Ua niego bo-

Kol. St. Wawrzos 
Od czasu, gdy koleżanka Stanisla• 

wa Wa'lvrzos z PZPB nr 8 została 
kierownikiem młodzieżowej . brygady 
jakościowej, jak gdyby spoważniała. 

- O czym ty stale myślisz? -
pytają koleżanki 

dźcem do dalszej wzmozonej i wy 
dajniejszej pracy. Ale na tym nie 
koniec. Janek nie tylko pracuje, 
ale także pilnie się uczy. Nadra
bia z zapałem braki, które w jego 
nauce uczynił przedwojenny sys- · 
tern oraz wojna. Jako syn ubogie 
go fornala, nie mógł się kształcić 
przed wojną. Po wojnie ukończył 
szkołę podstawową i obecnie jest 
uczniem gimnazjum dziewiarskie
lo. Kończy 3 klasę a potem ... 

A potem w myśl obietnicy dy
rekcji, pójdzie do Technikum Włó 
kienniczeg'.), a jeśli będzie sobie 
radził z nauką, to i na Politechni
kę. Bardzo chciałby_ być inżynie-
rem. 

1 
Janka lubią koledzy z organi

zacji, współtowarzysze pracy . Dwu 
krotnie wybrali go przewodniczą
cym koła ZMP. Ze swych funkcji 
Janek wywiązuje się bez zarzutu. 

Pracuje dobrze przy warsztacie 
i ró\vnież dobrze w organizacji. 
Przeciętna jego produkcja wynosi 
138 proc. normy. 

ZMP-owcy z dziewiarskiej szó
stki wiedzieli, kogo wybrać na 

- Bo widzicie - odpowiada v.· te· 
dy - tu nie chodzi tylko o to, abym 
sama dobrze pracowała, ale trzeba 
podciągnąć brygady, no i całą. mło· 
dzież w zakładzie. l\loże by zorga· 
nizować jakieś kur3y, albo w inny 
sposób się szkolić? 

Na razie w ,.ósemce Bawełnianej" 
żadne kirrsy je:;z::ze me powstały. 
Ale koleżanka " 1awrzos nie rezygnu 
je ze szkolenia. Choć sa:na musi pil 
nie uważać na krosna, jednak zaw• 
sze znajdzie chwilę czasu, aby po
dejść do tej, czy innej młodej tkacz· 
ki, aby wytłumaczyć jej, jak należy 
puszczać czółenka, jak upouądko-
wać osn6wę i naprawić powstały w 
tkaninie bląd. I choć jest młoda, ko
leżanki słuchają jej wskazówek z I Lódzką Konferencję. 

'Wybrali Janka. Ten nie 
dzie ich zaufania. 

. w'elką uwag~. Wiedzą ws:r;yscy do· 
zaw1e- . brze, że z krosien Stasi schodzi pra· 

• 11·ie tvlkn .nrima" i „extra", 

• 
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„Kurnik" na kółkach.„ Z~p~znajemy. si: z. doro~kiem bratniego naro1u . . . 
- . . "Pod~óźe kszt~cą~ mówi~ ws~yscy i. z ochotą_ ery F1lmy-ks1ązk1-broszury-czasopisma-odczyty-

rację, bowiem ohoJętrue czy Jedzie ktos z Lodzi do · 
( 1 Warszawy, czy z Owczar do Piekutkowa. Zawsze po· I • 
~ J i trz~ba czy też nie, jeżdżą po całej Polsce. I mają w ramach Miesiąc~ Pogłębiania Przyjaźni Polsko -Radzieck. iej na WSI 

~ IJ~ ) znaJe szereg rzeczy nowych i uczy się. Rięk.ne wid o-
r i!J <' ,.._ ) ki, odmienność uprawianych, roślin, widziane z ok.na Hasła Miesiąca. Poqłębien1a Przyjaźni Polsko - Radzie-cktef ne będą w dniach 26 i 30 bm. Do I ODCZYTY · ,-, 

- __.. '- wagonu kolejowego lub autobusu, składaj11 się na ca· znalazły żywy oddźwięk nie tylko wśród klasy robotniczej, ale tychczaa do marszów zgłosiło sle; W okresie od 1 październłk:a do 
łość przeważnie przyjemnej podróży. Piszę „prze· i wśród 'naj6zerszych mas chłopskich. 3,250 Ludowych Zespołów Spono 1 listopada br. ZSCh planuje · zor~ 

ważnie" ponieważ nic zawsze podróż taka jest przyjemnością. O przebie- Związek Samopomocy Chłopskiej zainicjował szereg wiel· wych ze 115 tys. uczestników o- ganizowanie przynajmniej jedne„ 
gu takiej mniej przyjemnej podróży, mogą powiedzieć podróżni zmuszeni ki<:h akcji, mających służyć idei pogłębienia pn;yjaźni polsko- raz liczne ze·społy „SP' ', ZMP i !10 odczytu w każdej gromad'!!e .. 
jeździć (na swe nieszczęście) trasą Radomsko-Wieluń. radzieckiej. ORMO. Zgłasza się również Ulło- Do pracy tej przystąpili m. in, 

Oddaję im więc głos, - tym biednym, zmęczonym, spoeonym i uwa· .1 b" M" · p ł b" . p ·a· · p 1 k dzież niezorganizowana. wszy.t:.rv uczestnicy wycieczek na 
żającym podróż za jedną z plag egipskich _ obywatelom. Ogo ny pn:e ieg lcsią:-a og ę iema rzyJ zru o s o. ~-, 

_ Zaczyna się od upychania- opowiada jeden z mniej spoconych pa- Radzieckiej na wsi zobra"?:OW"'ł wiceprezes Zarządu Głównego UPOWSZECHNIENIE Ukrainę Radziecką, którzy na z~· 
saźerów _ to znaczy, ze do pełnego już samochodu dosiadaj, wciąż nowi ZSCh - St. Piotrowski. Skłalia 6ię nań: mobiliza<:ja kin obia- Z IEC ICH bianiach dzielą się z chłopanii 
amatorzy jazdy. Trwa to dotąd, aż w samochodzie utworzy się jedna ludz- zdowych i ekip estradowych ARTOS-u, marsz-e jesienne „Szla KSIĄ EK RADZ K swy?ni wrażeniami ze zwiedzan'll 
ka masa. Wtedy zaczyna się najgorsze. Wóz rusza... I pędzi 20 km•na kami Zwycięstw", masowy kolportaż prasy Tow. Przyjaźni Pol Szeroko prowadzony jest kol- kołdim:ów. Odczyty wygłaszają 
godzin~ pny zgrzycie starych hamulców, skrzypieniu bcian, brzęku po- eko-Radzieck1ej oraz ks~r;dl1 . autorów radziecldch i książek p0t portaż książek, broszur i czas.:>· ponadto człcmkowioe powiatowyr.h 
pękanych szyb i tumanach kurzu unoszących się (nie myślcie, że za samo- skich, poświęconych pro".:.lle-rr>.'ltyce Związku Radzieckiego erga- pism. Zarząd Główny ZSCh roze· kół prelegentów ZSCh oraz człon.-
chodem) we wnętrzu tego „kurnika". nizacja odczytów na wal. opieka nad grobami żołnierzy ri!ldz.iec słał na wieś 2 tysiące 21-tomo- kowie związków zawodowych. Do 

Oto obrazek podróży autc>busem, którym oh!ługuje Spółddelnia Tran- kich, wzmożenie ruchu łąC'.mośd między miastem a wsią ora'g wych biblioteczek, zawieraj!}cycl't tychczas według niekompJ.etnyełi 
eportowo..Samochodow11 w Wieluniu lini~ Wieluń-Radomsko. masowv konkurs na sztukę t pieśń radziecką. tłumaczenia książek rad?Jieckich. danycll odbyło csię 2,800 od~y· 

A można tego uniknąć drodzy pndróini, gdyby wprowadzono na trasę Ponadto rozesłano wiele łno.szur, tów w poszczególnych wsiach o~ 
przyzwoite wozy, albo oddano linię w ręce PKS-u, który napewno uru- FILMY RADZIECKIE NA WST . Przyjaźni Polsko·Radzieckiej l'I:! jak np. 6 tysięcy egzemphrzy raz t,500 odczytów w gmina:.:b:, 
chomi wspaniałe (znane pasażerom wieluńskim z' opowiadań i rzadkich Podobnie, jak w większych rn!a wsiach wyświetlane są .najlepsze broszury „Rodzina w ZSRR'', 3 ty na zaplo.nowanlł, na okres Miest4• 
pc>dróiy do Lodzi) „Fiaty". stach, gdzie odbywają się obel'.r filmy produkcji radzieckiej. 5.ooo siące egzemplarzy broszury „Wie! ca ilość U. tysięcy odczytów. 

Ootes) nie festiwale filmów radziackich. wsi odwiedzą kina objazdowe Fil ka Rewolucja Październikowa a 
w okresie Miesiąca Pogłębienh mu Polskie!JO, który zmobilizował Polska'' oraz· 7 ty6ięcy innych br·.> 

do tej pracy 166 kin oraz Wiej~ szur wydanych przez TPPR. oma 
skiej Spółdzielni Kinowej, która wiając:ych prze<ie wszystktm za.-
wysłała 12 kin. gadnienia wsi radzieckiej. 

KONKURS NA SZTUKĘ I PIES~ 
RADZIECKĄ • • 

Reqnólt/ 
Ekipy kinowe nie ograniczajol Jednocześnie wspólnie z Can-

się jedynie do wyświetlania fil· tralą Rolniczą Spółdzielni rozesła 
- mów, ale prowadzą również kol- no do 2 tysięcy gminny.eh spOt· 

portaż pism i książek radziec· dzielni 36-tomowe komplety ksią
kioh. żek do normalnej roupirzeda2y. 

Konkurs ~n jest pierwszl!l 'W' 
:Polsce tak szeroko przeprowad'I!.:>· 
ną imprezą amatorskich zespołów 
wiejskkh, o czym świadczy Itcz
ba 1,160 zespołów, które do 12 
bm. zgłosiły swój udział w kon~ 
kursie. Zespoły, przystępujące do 
konlrursu, wybrały z podanego "e 
pertuMU S'ltukę lub pieśń r!łdzI!lc 
ką i wystąpiły z nimi na wfe~'1t 
nicach, poświęconych pogłę!:>ientu 
przyjaźni polsko-radzieckief. a 
następnie na eliminacjach powia
towyich, które wyłoniły po t l!l)) 

2 najlepsze zespoły. Z kole1 "l:e· 
społv te "W"eZmą udział w elimt'.la 
ejach wojewódzkich, a następnie 
w OQ"ólnokrajowych. 

odpowiedzi na apel Kie zygłowa Dużą atrakcją !Il\ również wy- Niezależnie od tego zainicjowano 
stępy zespołów estradowych kiermasz i kioski z ksi4ikami ra
ARTOS-u. 26 ekip ARTOS-u wv- dzieckimi, które orgal'lizują spół
stąpi w 500 gromadach wiejskich. dzielnie z działaczami ZSCh we 

· Na terenie powiatu rawskiego, 
zadłużenie wsi wobec Skarbu Pań 
stwa jest poważne. Przesłany wy 
kaz zadłużenia do każdej gminy 
wzbudził wielkie zainteresowa
n '.e miejscowych działaczy. Wszę
dzie po gminach i gromadach od 
były sję zebrania, na których 
oświadczono, że przetrzymywanie 
pieniędzy, nie płacenie podatków 
i FOR-u w terminie nie pozwala 
na prowadzenie robót inwestycyj 
nych. Na zebraniach tych podej
mowano zobowiązania do uregu· 
lowania wszelkich należności w 
terntinie i podejmowano wspólza 
wodnictwo między gromadami i 

między gminami. Nowe Miasto 
wezwało do współzawodnictwa 
Rawę Mazowiecką, by do dnia 
25.10. br. uregulować należności 
bieżące podatku i FOR-u, wpłace 
nie wszystl( eh innych należności 
i zadłużeń nastąpi do dnia 10 gru
dnia br. Ponadto do współzawod 
nictwa wezwano Lubochnię, Sta
rą Wieś, Boguszyce i Lubanię
Wałowice. 

Jedno z takich zobowiązań poc! 
pisali na zebraniu gminnym sołty 
si gminy Regnów, którzy posta
wili sobie za wzór gminę Kiełczy 
głów, pow. w~elm1.skiego i posta· 
nowili iść jej śladmi, by do dnia 
--~~~-.„„„11111-.„---------

23 października uregulOwać wszy 
stkie zaległości podatku gruntowe 
go i FOR-u oraz wsżystkie inne 
zadłużenia. Dla szybszego zreali
zowania swego zobowiązania po
szczególne gromady przystąpiły 
do współzawodnictwa. Łaszczyn 
współzawodniczyć będzie .z Pod· 
skarb:cami Królewskimi, Leopol
dów z Gutkami, Komorów z Osso 
wicami, Regnów z Padskarbi.cami 
Szlacheckimi itp. A więc apel gmi 
ny Kiełczygłów został należyc:e 
zrozumiany przez Regnów. 

M.K. 

z pow. rawskiego 

wsiach gminnvch :r: okazji ze· 
MARSZE JESIENNE brań , zjazdów i tp. Oprócz ksią-

Jesienne marsze „Szlakami Zwy żek, spółdzielnie kolportują parne 
cięstw" stały· się na wsi maspwą „Wolność'' i „Przyjaźń". 
imprezą, którą zainteresowała sie Wedłuq przybliżonych obliC'Lel\ 
nie tylko młodzież, ale i stan, w Mies!ącu Pogłębienia Przyjatnt 
Marsze odbyły się vr pieil"Wezym 

1 

Polsko-Radzieckiej dostarczy si~ 
terminie w dniu 16 bm. W pozo· dla ludności wiejskiej 317 tys. 
stałych miej&cowościach urządza- książek. 
.... „ .................................•................................. 
Z kraju no$zych przyjaciół 
--------------------------Wielkie sutcesy rolnictwa radzieckiego 

Pierws:ie eliminaoje woj..'!wó<li
kie odbyły się w Lublinie, gd-i:le 

· wyirótniono dwa chóry z Siann'cv 
Różanej i z Krzezkowa. El'minacje 
w Lublinie wywołały ogromne z4 
interesowanie ludno~ci Lublina, ó 

Domagamy si~ skle1u i~ół~ielueuo we wsi ikouJkło~y I 
Ostatnie dwa obwody sybery1· I ża więcej, niż w 1940 roku· i 4$0 

skie: nowosybirski i krasnojar- tys. ton więcej, niż w roku ubie~ 
glym. 

czym świadczy fakt, że na pokd?}" 
ludowych zespołó-w a·rtystyczn ycll 
przybyło o.koło 32 tY15iące m!esz
kańeów miasta. ski wykonały plan dostaw zboza 

dla państwa. Obwód nowosybi ~'>kl 
dostarczył w roku bieżącym p•J
nad 61 tys. ton więcej, niż w t .>
ku ubiegłym i o pona.d 109 tys. 
ton :więcej, niż w roku 1940, za
powiadając zaraz~m. iż dostar:"Zy 
jeszcze państwu 64 tys. ton zboż" 
ponad plan. 

!Gromada Anielin Przoduje I Dlaczego zarzqd Gminnej Spółdzielni nic w tym ~!~ru_nk~ r;>i~ rpJ?t? 
w kontraktacji trzody Gmina Głuchów składa się 'Z 

kilkunastu gromad, z których lud 
ność zaopatruje się w potrzebne 
aTtykuły bądź to w Gminnej Spół 
dzielni „Samopomoc Chłopska", 
bądź też w jej f;Iiach zrzadka l'OZ 

tiianych po terenie. 
Taki stan rzeczy nie jest jednak 

wystarczającym, a ilość sklepów 
niedostatecznie obsługuje swych 
odbiorców. Dlatego też szereg 
gromad pragnie założyć u siebię 
filie Gminnej Spółdzielni, aby na 
miejscu zaopatrywać się w 
potrzebne towary. Do takich na· 
leży wieś Skoczykłody, której 
mieszkańcy już 15 ma•rca br. zło
żyli do Zarządu Gminnej Spół
dzielni w Głuchow~e podanie .z 
prośbą o otwarcie sklepu. Z nie
wiaAomych przyczyn do tej pory 

chłopi ze Skoczyklodów nie otrzy 
mali żadnej odpowiedzi. Ponadto 
przedstawic:ele gromadzkich orga 
nizacji partyjnych i społecznych 
udawali się w tej sprawie do 
PZGS-u i Powiatowego Zarządu 
Związku Samopomocy Chłopskiej, 
ale z tym samym skutkiem. 

Dziwnym się to wydaje w chwi 
li obecnej, kiedy rozwój spółdziel 
czośei wiejskiej leży wszystkim 
na sercu i stawiany jest jako je
den .z najważniejszych zagadnień 
wsi. Powiatowy Związek Samopo 
mocy Chłopskiej winien baczną 
uwagę zwrócić na ten odcinek pra 
cy ~ wglądnąć w działalność Gmin 
nych Spółdzielni, tym bardziej, 
że nie zawsze stoją one na wyso
kości swego zadania. Obowiąz
kiem zaś Powiatowego Zarządu 

Różnica cen zakupu hamuje skup mleka 
Kłopoty opoczyńskiej Spółdzielni Mleczarskie; 

Do zakresu czynności Okrę
gowej Spółdzielni Mleczarsko
J ajczarskiej w Opocznie, nale-. 
ży między innymi skup nabia
łu z tereniu całego powiatu. 
Plan skupu na IV kwartał wy
nosił 160 tys. sztuk jaj. 

Dzięki podwyższeniu przez 
Spółdzielnie ceny zakupu o~ 
producenta - do dnia 19-go 
b.m. zakupiono 5Q tys. jajek. 

Gorzej jest natomiast ze 
skupem mleka. Istnienie t. zw. 
,,stref'', do których zaliczone są 
poszczególne powiaty, wprowa
dza różnice w cenie zakupu i 
sprzedaży świeżego mleka. 
Ponieważ Opoczno zaliczone 

jest do lV-ej t. j. najniższej 
strefy, a sąsiednie powiaty do 
I i II-ej, okoliczni bogacze wieF 
scy posiadający po t~y, cztery 
i więcej krów, wolą· dostarczać 
mleko do Tomaszowa, gdzie 

otrzymują w mleczarni po 33 
zł. za 1 Itr., podczas gd~ Opocz 
no płaci tylko 28 zł. 

Podobnie jest na odGinku 
wolnej sprzedaży dla prywat
nych konsumentów. Maksy
malna, dozwolona cena wolno
rynkowa wynosi w O.pocznie 
35 zł. za litr, a w pobliskim 
Tomaszowie - 42 zł. Wielu 
więc gospodarzy, rnieszkaj~
cych na pograniczu obu powia
tów, wywozi do Tomaszowa 
cały udój, sprzedając litr mle
ka minimum po 40 złotych. 

Dopóki będzie istniała tak 
znaczna rozpiętość cen,. trudno 
będzie Spółdzielni opoczyńskiej 
podwyższać ilości zakupywane 
go mleka i wywiązywać si~ ze 
swego planu. Trzeba więc po
myśleć nad zlikwido'o/aniem 
tego mankamentu. 

W. Cz. 

· .. WARUNKI PRENUMERATY „GŁOSU CHŁOPSKIEGO 
. ,~ Prenumerąta pojedyńczego egzemplarza „Głosu Chłopskiego•• 

wynosi: miesięcznie 100 złotych 
kwartalnie 300 złotych 
półrocznie 600 złotych 

Pret1~meratę indywidualną należy ~g~as~ać w najblii$zym 
Urz<:<Izie Pocztowym lub . t.l listonoszy w1eJsk1ch. 

Prenurne:rata zbiorowa począwszy od 10 egzemplarzy W'LWyź 
wynosi miesięcznie 60 złotych od jednego prenumeratora. Zam6· 
wienia na prenumeratę zbioro:wą należ7 k1~row~ć pod adresem: 
._RSW. „Prasa" ~ kolportaz ~. Łódz, uhca Piotrkowska 70. 

Związku Samopomocy Chłopskiej 
jest skontrolowan;e, czy sprawa 
ta została pomyślnie załatwiona 
dla mieszkańców Skoczykłodów. 

A spółdzielczością należy intere
sować s:ę i to nie tylko na tere
nie gminy Głuchów, ale równ:eż 
na terenie całego powiatu skier
niewickiego. 

K. P. 
Korespondent 

„Głosu Chłopskiego" 
z Głuchowa 

pow. skierniew:cki 

Obwód krasnojarski dostarC'Zył 
w br. 48 tys. ton więcej zbn1'. 
niż w roku ubiegłym. Ws?:ystkle 
obwody syberyj6kie w roku bie· 
żącym znacznie przekroczyły 7.blo 
ry rr.eszłoroczne, a także pozi.Jm 
przedwojenny. 

Szczególnie wysokie zbio.Ty o-

1 

siągnęła w roku bieżącym Kizach 
ska SRR, która d-0starczyła dotvcl:l 
czas państwu o 320 tys. ton ~In· 

· poPADNrv.~ ~' 
. ·:. 

Gromada Anielin gmfoy Lanięta w powieeie kutnowskim liczy tylko 
20 mało i średniorolnych J!:Ofpodantw. Mimo to, gromada ta przoduje na 
terenie gniiny w kontraktacji tr~ody chlewnej. 

Ostatnio chłopi z Anielina 7.11\:optrektnwali <lalsze 26 świń, co ł11eznie 
z z11kontrakt-0wanymi. już daje w sumie ·16 siituk. 

Ponadto chłopi z Anielina wzy1t•4ją tuSZ)'ltlrie grornt1dy do wtpólzau1od· 
nictwa w kontraktacji t~ody 1lU rok 1950. 

Czynem tym chłopi dali dowód swego wielkiego wyrobienia ~~ołeczne
• go i zrozumi<"nia doniosło6d akcji „li". 

W kc>ntraktacji na terenie gminy Laniętt. wysunęły !ię na CZ(lfo poza 
Anielinem, gromada Grochów oraz Szkoła R11l!liczn w Imielnie. 

Z gospodarzy najwircej zakontraktował prezes Gminnej Spółdzielni. 
małorolny chłc>p, który dostarcz~l już u. !!Mdr S .sztuk aiwiń o przeciGt· 
nej waohe ISO kg. 

------------------------------------·------------------
Kiszonki i silosy podstawą 

gospodarki paszowej 
Niewiele już dni dzieli nas od 

przymrozków jesiennych, które 
zwarz§ na pola{;h resztki ril.e zu„ 
żytko«ranych roślin zfelonych; 
zmuszając tym samym do przej
ścia na żywienie zimowe. 

Jakkolwiek zimove żywieuie na 
szego inwentarza ulega powoli 
poprawie, to jednak mamy jeszcze 
sporo takich gospodar.stw, gdz.ie 
podstawą żywienia krów w tym 
okresie jest słoma i pomyje. 

Nie trzeba byt zanadto mądrym. I zabezpieczyć się w p8.llzę, aby o· 
żeby stwierdzić, że takie żywie· prócz t. zw. paszy bytowej · fn'i 
nie to strata dla gospodan-stwa. utrzymanie inwentarza prny ży~ 
Na utrzymanie krowy p~y żydu ciu) dysponować paszą produkcyj 
mu.simy jej da(; pewną ilość p3· ną t. j. tą, która zostanie przero· 
szy. Ilość ta jest zawsze jednako biona na mleko. Paszą, która mo 
wa, bez względu na to, czy kro- że to zadanie spełnić sq ki3zonki. 
wa da nam 2 litry mleka czy 20, Jest to pasza pożywna, smaczna, 
wyłączając naturalnie wypadki. posiadająca znl).czne ilości białka 
gdzie kr~wa od j esieni do wiosny (białko potrzebne jest na produk· 
systematycznie chudnie. cję mleka) i tania. 

wymi (np. wyka ozima z ~ytem 
lub peluszka % owsem), liście kil• 
pusty i ifelona nać ziemntaczana. 

Do grupy trzeciej zaliczamy rośli 
ny trudno kiszące się - należą 
tu: trawy, łubin, peluszka w czy
stym siew}e, koniczyny, lucerna 
i inne rośliny motylkowe. Kfo'l:ą 
się one trudniej dlat<e!J(l, że posia 
dają dużo białka, ale też dobrze 
zakiszone daj~ paszę najwięcej 
v.:artośdo1"ą . . Bodajże naj!lorzej z 
mch kisi .się seradela. Pochodzi 
to stąd, ~e je&t O'na rośliną wyso· 
kobiałkową, a jednoczesnie posia 
dając drobne listki i splątane · ło
dygi najtrudniej daje się d.;ibrze 
u tłoczyć. 

Dlatego każdy irolnik winien tak 

Do tej pory tylko cztery kursy ••• 
Powiat łęczycki podeinauje współzawodnictwo 

w zwalczaniu analfabetyzmu 
Ostatnio w Liczyey odbyło się Komisji Społecznej celem usuwa

poaiedzenie Powiatowej Komisji nia ewentualnych braków i koor
Społecznej, na którym omawiano dynowania pi·acy wszystkich zain
sprawę zwalczania analfabetyzmu teresowanych władz w likwidowa
na terenie powiatu. niu analfabetyzmu. Poza tym plan 

W wyniku spra.wcizdań okazało przewiduje. że każdy członek Po
się, że gminne komitety społecz- \Viatowej Komisji Społecznej zao. 
ne nie spełniają należycie swego piekuje się jedną gminą. Do jego 
zadania, idąc po drodze najmniej- obowiązków należeć będzie stały 
szego oporu i wykonując prace kontakt z Gminną Ifomisją $po. 
tylko papierkowe. leczną, uczestniczenie we wszyst-

Ob. Jaszczak, który zabrał głos kich zebraniach, wizytowanie kur-
s-ów dla analfab0tów, dopilnowy

podkreślil wielki wkład Rządu W wanie, aby lokal w którym odby-
upowszechnienie oświaty i kultu- wa się kurs zaopatrrzony był w 
ry. W dalszym ciągu zakomuniko- opał, światło itd, Przyczyni się to 
wał on, że na 35 kursó\v zaprojek- do ścisłej współpracy gminnych 
towanych we wrrześniu oficjalnie komisji z władzami oraz zapozna-

nia ich z aktualnymi zagadnienia.
zgłoszone zostały tylko cztery kur- mi, które trzeba roopracować na 
sy. terenie gminy i gromad. 

W związku z powyższym omó· W czasie ożywjo11ej dyskusji ze-
wiono projekt plan~ P";tcy na naj- brani opowiedzieli :3ię za przystą
blit.45zy okre:ii. Pla11 przewiduje, że pieniem do współzawodnictwa w 
dwa razy w miesiącu odbywać się likwidowaniu analfabetyzmu w po 
b~!l zebrania roboar.e Powiatowej a.zC1;eg61nych gminach.. · · ------ -·. - - - ·- - ·-- -

Jak należy rnzumieć słowo ta
nia? Otóż kiszonka je.st niczym 
innym jak zielonką, która dla od 
powiednie-go przechowania się mu 
si być zakiszona tak jak kapu6ta, 
a ponieważ na kiszonkę używamy 
rośliny poplonowe jak łubin, se
radela, mieszanki, 6łonecmik i tp. 
oraz liście buraków i kapusty. 
które są właściwie odpadkami, mo 
żemy powiedzieć, że rośliny te są 
tanie. Nie zajmują one nam po~ 
la, jako plon główny, ale są sia
ne po sprzęcie żyta lub w iyto, 
ja.ko śródplony, pozwalając na 
wykorzystane wiosną pola pod 
ziemniaki, buraki lub jarzyny. 
Koszt zatem .;oślin poplonowych 
ogranicza się do kosztów roboci~ 
zny przy zasiewie i do kosztu 
wsianego ziarna. 

Jakie rośliny możemy kisićł Są 
trzy kategorie roślin, które kiszą 
się łatwiej lub trudniej. Do grup)' 
roślin łatwo kiszących się należ~ 
te, które zawierają dużo cukru 
lub skrobi, a więc liście buraków, 
zwłaszcza cukrowych, żyto ziefo. 
ne, koński ząb, kukurydza, wytło 
ki buraczane i parowane ziem· 
ni a ki. 

.Gruplt. druga obejmuje rośliny 
kiszące się średnio jak słonecznik 
mieszanki motylkowych ze 1boło. 

Chc4c mieć pewność, że kiszon. 
ka dt>brze się uda, należy zwró~ 
clć właśnie uwagę na dobre jej 
utłoczenie. Z tym wiąże się konie 
czność cięcia niektórych roslin 
(np. koński ~ąb, kukurydza, sh
necznik) na CZ-<:ści drobniejsz,, 
które wtedy łatwiej jest sil:lie u 
deptać. Zielonka źle udept:ina 'ta 
wiera w sobie powietrze, które 
powoduje niewłaściwą ferment'ł
cję i kiszonka. wtedy jeot ni.? ·· 
smaczn.a, a czasem nawet ;lie u
daje się wcale. 
Rośliny trudno kiszące sio do

brze jest kisić w mieszance ~ r:>
ślin&mi łatwo kiszącymi, n:J. z • 
liśćmi buraków cukrowych. \\: 
tym celu kładziemy na dno i blor 
nlka 30 cm warstwę liści, dobrze 
je utłaezamy, następnie pójdzie 
warstwa motylkowych, potem 
dajemy na to warstwę ełon~cznx
ka lub końskiego zębu, który sie· 
ka.my ostrym szpadlem na kawał
ki, nastenniia mów motylkowe 
i f.d. id,. C..:. n.) 



. -„ .. !As 
. . J. 

~Zwi!łZYWanł• logogry:f6w, szcze;.. 
16lnie wtedy, ldedy za trafne rozwi.ą 
sanie można otrzyma6 nagrodę, jest 
ujęciem pn:yjenmym, może się jed
na.le znudzić po pewnym czasie. 
C~lem t.Uliknięcia tej ewentualności 

postanowiliśmy ~ odmiany dać 
dziś Czytelnikom tzw. „bilety wizy_ 
to we". 

Bilety te pocqtkowo przedsta-
wiały nazwiska azeregu znanych lu. 
dzi, ale IW druka.rni składacz rozsy
pał przypadkowo wizytówki; nie pa.. 
miętaj1&e zaś właściwych' nazwisk -
uło-żYł z tych samych czcionek iftne . 

. Zadaniem czytelników jest poprze
stawia.nie w ten sposób liter, aby da 

... 

...... . 

UMV.SWWI& 
I K. T wagoldt - j 

I f. Lathmanne j 

1 ~· Pienn 1 (I) kalejdoskopie niedzielnvch imprez 
I A. Raukep I na pierwszy plan W)'suwa się mecz bokserski 

Nr 290 

Dzisiaj o godz. 19 
t11-.,.•nr1•asi1a1łl-..1111niw.„ •• 11111t• ••• 

Akademia 
Sportowa 

'----~--"---' &L"ol „ fGdari•"I z - •- - Z - e1arz ... „ .... „ ... „„„„.„.„„ ...... • w•ąznOH'•ec rq111 
~=:zaa~;5r:s~b;~nia i właściwe r I Na1'waz·n·1e1'szą imprez, jutrzej-K. Mordsi szej niedzieli be 

r, l dzie mecz bok!!erski o mist. pierw-

nda, po szeregu zwyciostw doznała. po wiec Zryw gra z re.zet"IV\ ligowego 
ra.iki od Zwią.zkowc& tomuzowskie. LKS Wló.Im'.arza. 
g~. Tym razem fa.worytem jest zespół JESZCZE NIE :S:ONIEO 

W ramach pogłębienia przyja
źni Polsko-Radzieckiej Rada Kul 
tury Fizycznej i Sportu ORZZ w 
Łodzi organizuje dzisiaj o godz. 
19-tej w sali teatru „Melodram'' 
przy ul. Traugutta 18 uroczystą 
akademię sportową, na program 
k tórej złożą się: przemówienie 
dyr. Wojew. Urzędu Kultury Fi
zycznej mgr. Nonasa oraz bo
gata część artystyczna. Rada 

. J R e,sa u/ . to:Uj li&;„ rozegra.ny . pomiędzy Zw.ią.z· _ • I I kowcem Zrywem i K0<lejarz:em z Gdań 

l
.Jf P -· R. Diarrubi ska., druiynowym m.U!trzem Polskd. Lo 

kocrejarzy, gdyż Spćj.ni.a. bez Smulik.a. .Teśli doda.my do tegC> dzisiejezą u-
nio prtedsta.wi.& &ię już tak groźnie, roczystą. akdemię sportową. z okazji 
jak ~przedni<>. Concordia. ma. 2 11.pew- :Miesiąca Pogłębieni.a. Przyjaźn.ir PoL 
nione. dwa punkty w męc~u z Bo-i:ntą. sko-Radzie-ckiej, z·a.wody piłki ręcznej 
w ~g1erzu_. W ~oma.sz~'ne ta.mteJ~ z.e.społów ezk{)lnych z udz;:iałcm spor. 
Zw1ą,zk<m-1~ .zmierzy lll~ 11 Włó.kn1&· ' towców z gim.n. im.. Barorego z War 
:um io;e Zg1erzia, leaderem t.abelii ~ru M.awy, biegi n& przełaj oraz wyścigi 
zyn klMy .A, Włatmy teren 1 pubh cz.. kolarskie w konkurencji żeńskiej i 
no46 mo~ wiele działa.~. Kole-jarz z męslrfoj, to na b k eiek.awych i m· 
Koluszek jest fa.worytem meczu z ze., prez w niedzielę i:nów nie będz.'.oemy 
społem Emjeden Il .1:ychlina.. Zwią.zko mieli powodu narzeka6. 

I 
dzilllnie. ma.jł okazję powiększy6 1tan . M. G1'tdyrow · Dl 1 twi . . i d • posi.a.da.nych punktów, jednak i w tym 

a u a en1a rozwiązan a· po &Je wypadku m:ejsca w tabeli nie zamie-
---------------' my, te wizytówka 1) to francuski. nią z nik.!m. 

I 
Kultury Fizycznej i Sportu ORZZ 
zaprasza na akademię wszyst
kich _działaczy I czynnych spor
towcow. 

~ działacz robotniczy zamordowany w Po niedzielnym meczu nast11pł 
r. 1914, 2) niedawno zmarły działacz przerwa W• zawodach mistrzowskich 

PA*STWOWY 
TE.Aft llL STEFANA JARACZA 

uL Jaracza 27 
Dzi& o godz. 19.15 dramat Juliusza 

Słowackiego pt. „Maria Stuart", w 
nowej inscenizacji Iwo Galla, z ilu
atracj4 muzycm4 Waldemara Maci
azewskiego. 

Z chwillł rozpoczęcia przedstawie
nia nikt na salt aie będzie wpusz
ezon,-. 

"'l'EATB „OSA„ - Tn<ocutta l 
Codziennie o godz. 19.30, w niedzle 

le 1 święta o godz. 16 i 19,30 „KR..o\
WIEC W ·ZAMKU", Ostatnie dn:I 

P~STWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

do dn. 8. I. 1950 r. Z tego też wzgle 
międzynarodowego ruchu robotnicze- du hRla na Widzewie powinna by~ 
go, 3) .prezydent jednej z rępublik wypełniona po brzegi. 
ludowo-demokratycznych. 4) przy. Na przedmeczu 1potka.;Jt li~ zespoly ,„„„.„„.„.„.„„„„ •• „„„„„.„„„ •• „ •• „„„.„„„.a„„„. 
wódca niemieckiej klasy robotniczej, Zwią,zkowe& Zrywu m s Ogniwem. z t.... d • k • 
znany działacz antyfaszystowski i W Piotrkowie C<>neoriL!a rMegra meei: e spor u r:a z1ec 1ego 
antywojenny, zamordowany przez hi- r. :OKS z .Aleksandrowa. Faworytem :.„,..„. -.~··;;~,J1: " • 
tlerowców, 5) działacz lewicowy jest druż~a gospodarzy. Bawełna •po 
Włoskiej Partii Socjalistycznej, 6} tka się z rczerwlł ligowego LKS Włó 

kniarza. Jdli Bawełn11. chce ::doby6 
pierwsza kobieta - minister ·' spraw tytuł mistrza Lodzi, rnu~i bezwzgl~d-
zagranicznych, 7) przywódca węgier n;e Jl ~·kona6 lll"ego niedzielne-go prz~
skiej klasy robotniczej, 8) kobieta, ciwni.KL 
której imi~ jest symbolem walczQcej 
Hiszpanii. 
nmlllllttlr.lr.intl!IL'mlllll:lllłlilHtilliiftlHUlliiiliRDlrtlDmmmm111 

11.57 Sygnał C'Zasu i Hejnał. 12.04 
DZIENNIK POŁUDNIOWY. 12.20 
PRZERW A . 13.30 Pro.gram dn:a. 
ł3.35 Ąudycja szkolna dla klas X-XI 
- wykład z cyklu: ,,Historia litera
tury !p()lskiej". 14.00 Przegląd kul~u
ralny. 14.10 Najciek. aud. _przyszl. 

NA BOISKACH Piz.KA.MKICll 

Drużyny pil:k&ukie okr~gu ł6dzkie
g~ •grają tym r&zem n11. wyjuda.ch. 
ł'..KS Wiókni&rz udaje si~ do Byto· 
mia, gdzie !p01k& ai~ z tamtejS'zq. Po 
loinią.. Najpn:wd()podobniej łodzianie 
zdo.będt' dalsze dw& punkty. Widzew 
ma gorsz.'} sytuację, bowiem gra. z Gar 
barnią. ' Pow~,nien jednak uzyska.6 za. 
azezytny wyn.i1k. PTC 11toi n& stra~nej 
po.zy~ji, zmierzy si~ bowiem 11 Lnbli
nia.nlq., z którą wą.tpEą jest rzecziz,, 
r::zy nawet uzyska. Tryllik remisowy. 

Nowe rekordy , 
lekkoatletów ZSRR 
MOSKWA (obsł. wł.). - Na odby 

wających się w Tbilisi zawodach lek 
koatletycznych, z udziałem czoło· 
wych zawodników radzieckich, po· 
prawiono · 3 rekordy ZSRR. 

W skoku w dal kobiet 16-letnla 
Hnykina uzyskała doskonały wynik 
5,82 m, który jest o 2 ap lepszy od 
dotychczasowego rekordu Związku 
Radzieckiego. 

W trójskoku Szerbakow osiągnął 
.odległość 15,43 m, bijąc dotychcza
sowy rekord krajowy o 20 cm. 
- Trzeci rekord ustanowiła repreie"n 
tacyjna sztafeta ZSRR 4x1.500 m, w 
składzie: Biełokurow, Sidorenko, Po
pow, Wietysume. Uzyskany czas 
16:00 min. jest o 8,4 sek. lepszy od 
dotychczasowego rekordu. aL 11 lAstopada 21. teL 150-Sł. 

„KLUB KAWALERÓW". Przed
atewienie szkolne. Początek o godz. 
18,30. Passe Pa.r}out nieważne,_ 

, tygodn. 14.15 (Ł) Komunikaty. 14.20 
(Ł) Informator kulturalny. 14.30 (Ł) 
Polska muzyka ludowa. 14.55 Muz:y
ka słowiańska. 15.30 „Kartki z pa
m.!.ętnika" - .słuchowisko dla dzieci. 
16.00 DZIENNJK POPOŁUDNIOWY. 
16.20 (Ł) Przemówienie przewodni
czącego Zarżitdu Łódzkiego ZMP J. 

TEATR LAiLE.lt .,ABLmlN"' 
Codziennie o godz. 17 min. 15 w:.

dowisko masek i lalek p. t. n WESO
ŁA MASKARADA". W niedziele i 
święta dwa widowiska: godz. 15 min. 
15 ~ 17 mi.n. 15. W ponieddałki te
atr ttieczynny, 

XOLEJARZ CZY SP6JNL\? 

Ciekawie mpcmiad& si~ mea Kol~ 
jarm ló"dzkiego ze Spójnią.. Ta ostat 

Jutro w całym kraju „~ 
W kraja odbtl!ł łił jutro uśt~pu· 

jtee impre-zy 1p<>rtowe o cha.rakteru 
og6ln<łpolakim.: 

Jesienny bieg na przełaj zorganizowany przez Zwlqzkl 
Zawodowe w Sokolnikach pod Moskwą •... „ •••.•••••....••..•............................•....••....•..•.•..... 

Plan Pracy Sportu ,Związkowego 

O puchar ZSRR 
MOSKWA (PAP). - (obsł."wł.) . -

W wielu miastach radzieckich odby· 
wają się obecnie finałowe spotkania 
piłkarskie, poszczególnych okręgów, 
które wyłonią kandydatów do dal
szych rozgrywek o puchar ZSRR. 
Okręg moskiewski w dalszych 

grach elimjnacyjnych reprezentować 
będą: „Dyna.mo", CDKA1 „,Spartak" 
i „Torpedo". 

Feliksiaka. 16.30 (?,) „W o-kopach Sta 
lingradu" - słuchowtsko \vg po-

CYRK Nit t wieści W. Niekr3$owa w radi.ot. ! 
(Plae Leonarda) pod dyr. Dln·Dona reż. T. Markowskiego. 17.00 „Przy Pierws1.1& liga pjłkenb.1 

W ORZZ Odbyła Si„ w cfwłrtck 20 seke ja.ch oras li~talo!n: kaleiidarcyk 
bm. konlereneja. rMerentów sporto- imprez. 
wyeh Z&?'i.ą.d6w Głównych Zrzeszeń W roku 1950 odbęd!ł aię Krajowe 
SpMtowych. Obradom przewodniczył Zawody reiJrezentacji Zrzesze:tl. Sporto 
k:erownik Wydziału Wychowania Pi· wych (Mistrzostwa Zw·:ą.zków Zawcdo 
zy.eznego i Sportu Związkowej R:ic1y wych) w następują.cych gałęziach spor 

Codziennie o godzinie 19.80, w so
botę o godz. 16 i 19.30, w niedziel~ 
o sodz. 121 16 i 19.30. 

-IKlllA• 
ADRIA (Stalina 1) - ,,Nowa Alba

nia"; ceny biletów po 60· i 26 zł.
godz. lS.30, 18.30, 20.80; film do
zwolony dla młodzieży od lat 7. 

BAŁTYK (Narutowicza 20) - „Na· 
uezycielka wiejska"; godz. 17, 19, 
21; film dozwolony dla młodzieży 
od lat 12. 

BAJKA (Franc:Wkaillka 11) -„Dni 
Zdrady" - godz. 18, 20; f1:1m do
zwolony dla młodz. od lat a. 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) - „Pro 
gram Aktualności Kraj. i Zagran. 
Nr 45";· godz. 11, 12, 18, 16, 17, 18, 
19, 20, 21. 

BEL (Legionów 2-4) - ,,Nowa Al
bania"; godz. 16, 18, 20. 

MUZA (Pab'..anicka 173) - ,,Powrót 
do >Domu'! - godz. 18, 20; film do 
zwolony dla młodz. od lat 7. 

POLONIA (Piotrkowska 67) - „Na 
uczycielka wiejska"; godz. 16.30, 
18.30, 20.30; film dozwolony dla 
młodzieży od lat 12. 

ltEKORD (Rzgowska 2) „Po· 
sp-ach M6rz"; dla młodzieży godz. 
16. 01Kwiat Miłości"; godz. 18, 20; 
film dozwolony dla młodzieży od 
lat 16. ' 

ROBOTNIK (Kflłrulde-go 178) -
„Złoty Róg" - godz. 16.30, 18.30, 
20.30; film dozwolony dla młodz. 

. od lat 14. 
l'lo:MA ~Rzgowska 84) - ,,Zakaune 

IPlosenlć" - godz. 18, 20; film do
~wolony dla młodz. od lat 12. 

~TYLOWY (Kilińskiego 123) 
„Dusze Czarnych"; dla młodzieży 
godz. 16. „Tragiczny pościg" 
godz. 18, 20; film dozwolony dla 
młodzieży od lat 18. 

eWIT ('Bałucki Rynek 2) - „świat 
się śmieje"; godz. 18, 20; film do
zwolony dla młodzieży od lat 10. 

TĘCZA (Piotrkowska 108) - „Pan 
· Nowak" - godz. 16.30, 18.30, 20.30; 

film dozwolony dla młodz. od lat 
14 • 

TA'ERY (Sienkiewicza 40) - „Zwa
riowane Lotnis~o" - godz. 16, 18, 
20; film dozwolony dla młodz. od 
lat 7. 

WŁóKNI.ARZ (Próchnika 16) 
„Wilcze Doły" - godz. 16, 18.30, 
21; fi.Im dozWQlony dla młodz.. od 
lat 14. 

WISŁA (Daszyńskiego 1) ._ Kino 
nieczynne :z powodu remontu. 

WOLNOśC (N~!órkowskiego lff). -
„Wilcze Doły" - godz. 15, 17.30, 

• 20; filin dozwolony dla młodz. cd 
· lat 14. . 
ZACHĘTA {Zgierska 28) - „Karie

ra" - godz. 16.30, 18.30, 20.30; nm 
4Dz.woltuUz dla młodz. od lat u . . 

sopocie po robocie". 18,00 Wiadomo
ści ,,z kraju 1 ~J~W::ata•:. 18.15 Mu
zyka ludowa. 18.40 • .F"si:echnica -na-
diowa" kurs I - wykład z cyklu: 
,,Podstawy ekonomii". 19.00 Skrzy-:1.
ka ogólna. 19.15 Koncert Kra~w
sldej Orkiestry 1 Chóru P. R. 20.00 
DZIENNlK WIECZORNY. 20.40 Mu 
zyka tozrywkowa.. 21.40 „Czapaje'\v" 
~ II fragm. powieści D. Furmano
wa. 22.00 (Ł) „Jak powstała ł.ódź" -
pogadanka historyczina J. Goldber
ga. 22.13 (Ł) Program lokalny na 
jutro. 22.15 Koncert. Transmisja- z 
CZECHOSŁOW ACJ1. 23.00 osr 'I. T
N1E WIADOMOSCI. 23.10 Prog!"3m 
na jutro. 23.15 Muzyka poważna. 
24.00 (Ł) Koncert życzeń. 0.30 (Ł) 
Zakończenie audycji i H y m n. 

Hallo I M6wi Moskwa I 
Radio moskiewskie nadaje codzlen 

nłe trzy audycje w języku polsjdm 
(według czasu polskie90): 

Pierwsza audycja od godziny 16.30 
do godziny 17.14 na falach 25,23, 
25,47 oraz na fell 30,67 metra. 

Droga audycja od godziny 20.30 
do godziny 20.59 na falach 374,4 1 
1.115 metrów. 

Trzecia audycja od godziny 22.ÓO 
do godziny 22.28 na falach 31,65 l 
1.115 metrów. 

Codziennie prócz nledzlet, w pierw 
szej audycji l~kcje języka rosyjskie· 
go. W niedzielę od godziny 15.15 do 
godziny 15.59 na falach 25,23, 30,67 
i 31,65 - koncert, Prócz tego koncer 
ty odbywają się w środy od godziny 
22.45 do godziny 23.29 na falach 
25,21, 30,74 l 1.115 metr6w. 

W. Ażaiew 

Wisła. - Ruch / 
P<>lc>:ni& (W&rsza.wa.) - Cra.eovi• 
Ko~eja.rz (PO"znań) - Górnik 
.A.KS - Warta 
PolO'llń& (Bytom} - l.rKS Wlókniuz 
Lecltia - Legi& 
Druga lig& pilb.nka gru~ półnoe-

n.a.: 
B2211ra - Pomorzan.in 
Lublicia.nk& - PTO 
Ga.Tb&rni& - Widz&w 
Kolejuz (Oetr.) - O~k.o (Siedl. 

Cl\). 
R&domia.k - Gw&rdi& (&ezeei:n) 
Druga lig& JJłkank& grup& połud-

niow&: · 
Chełmek - BMldon 
Gwa.rdła (Kielce) .......; Polon!& "(Sw.) 
Polc'lll& (Przemyśl) - Górnik 
Ta.mov~a - Skra 
P&f&W&g - Na.przód. 
Druga l:ga bo-ber1k&: 
Stal - l..KS Włókniart1 
We.tł.a - Ogniwo (Wrocła:w) 
Craco~& - Kolejuz' _(P-O'Łna.fL) 

DZISIAJ W SALI YMCA 
Piłka ręczna: godz. t8-ta towa

riyskie· zawody drużyn fZkolnych: 
siatkówka żeńska: Szkolny Klub 
Sportowy V - Szkolny Klub Spor
towy IV, ~iatkówka męska: Klub 
Sport0wy Im. Batorego Warszawa -
Szkolny Klub Sportowy'XV, koszy
k.ówka męska! Szkolny Klub Sporto
wy im. Batorego Warszawa - Szkol 
ny Klub Sportowy im. Kopernika . 
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Kultury Fizy=ej i Sportu ob. tu: hokej na lodzie, tenis -stołowy, za. 
Boski. pasy i podnoszenie oi~żar6w, kolar-

Na. marginesie uchwały Biur& Pof· stwo, motocykle, tenis, lekkoatlety
tyeznego KC PZPR omówiono braki i ka, gimnastyka., pływanie, szachy. 0-
niedocięgnitcia w pracy sportowej prócz tego r07.grywn.ne będą. spą tka
:uzeszeft. · nia między r eprezentacjami zrzesze1i 

Przedyskutoior11.no równid szeroko l w pilce noźn&j i ręcznej oraz w bo· 
plan praey na rok 1950 w klubaoch i h'e. 

~~~~„„„.~~~~ 

Z listów do redakcji ... --------'r"lllM „ MW.,_.. __ 

Przgkra 
W tych dniach do Redakcji naszej 

nadszedł list od jednego z młodych. 
pr~owników PZPB w Rudzie Pabia
nickiej, świadczący, że w niektórych 
zakłada~h pracy sprawy wychowa_ 
nia' fizycznego, · jak również niektóre 
imprezy, na któryph nam powinno 
specjalnie zależeć - nie znajdują 
należytego zrozumienia i nitł są wła 
ściwie doceniane. 

Oto co pisze -llal!Z korespondent. 
„Dnia 16 bm. odbywały się w ca

łej Polsce młrsze jesienne „Szla
kiem Zwycięstw". Młodzież PZPB w 
Rudzie Pabianickiej powiadomiona 
była o tym i stawiła się licznie na o
znaczoną godzinę. Jednak obiecane 
auto,. którym mieliśmy być odwiezie 
ni na boisko ŁKS Włókniarza nie 
przybyło, jak również nie zjawił się 
komendant. W rezultacie musieliśmy 
sami jechać tramwajem jak byśmy 
byli zupełnie niezorganizowani. 

Dlaczego tak się stało ? Prosimy 

spraUJa ••• , 
zakłady PZPB w Rudzie Pabianic_ 
kiej o wyjaśnienie". 

Wraz z autorem tego listu i my 
czekamy na wyjaśnienie. 
ll-illl-1111-1111-1111-1111-lł 

Hokeiści Polscy 
Zaproszeni do Czechosłowacji 

Reprezentacja Pol!ki w hokeju na 
lodzie 7.aproszona 1:ostała do Brna, 
na międzY!larodowy obóz t reningowy, 
k tóry odbę(izie się tam w dniach od 
~3 października do 6 l'.stOiJada br. 
.Ka o'bozie t ym będą trenowali repre
zentacyjni zawodnicy Czechosłowacji, 
przed miQdzypaństwowym meczem Zil 

Szwecją. (9. Jl. w Sztokholmie). 
Oprócz Polaków na obóz za:[lroszeni 

wstali takie hokeiści bułgarscy, ru
muńscy i węgierscy. Organizatorzy 
spodziewają się również udzinlu w <>
bozie zawodników radzieckich. 

Rekord świata 
~a prowadzeniem motoru 
PARYŻ (obsł. wł. ) . - Kolarz fran 

cuski Pail!ard ustanowił na torze vr 
l'aryżn rekord świata w · jeździe go
dzinnej Zil prowadzeniem motoru. 

Paillard przebył w ciągu 1 godz. 
94 km. Poprzedni rekord, ustanowio· 
ny w ubiegłym miesiącu przez Fran· 
cuza Meiffreta wynosił 87,9 km. 

G r. O S 
Orran t.6dzklego Komitetu I WoJe• 
w6dzkłero Komitetu Polskiej ZJedno· 

czoneJ Partii Robotniczej 
Re a. ar a Je: 

ltOLEGIUM REDAKCYJNE. 
Te I.ro n „, 

1'cedaktor naczelny '18-tł 
Zastępca r„d. naaelneso 'li-U 
Sekr„tarz odpowiedzlaln;r %19-05 
Oz:iał partyjny 254-25 

wewn. 11 
Dział korespondentów robot

n iczych I chłopskich oraz re
daktorów gazetek ściennych 119-U 

Dział mutacji 223·21 
Dział miejski l •portow:i 254-21 

Dział ekonomtcznr 
Dział fabryczny 
Dział l"Olny 

RedakcJ• nocna 

wewn. Il u 
218-11 
2111-tl 
25ł·21 

wewn. s 
U~Ml 

Kolpol'tał. 
Łód!, Piotrkowska 70, · tel.~2-22 
Administracja °'26łl·ł2 
Dział ogłoszeń: l.6d!, Piotrkowska H 

tel. 111·50 l 11ł-7ll 
W;rd&wca RSW „Pra1&„. 

Adr. Red.: L6d:t, Piotrkowska U, mp. 
Druk.: Zakł. Graficzne RSW „Prasa„ 

ł.ódt, ul. 2wlrkl 17, teJ. 20S·ł%. 

D-06668 

Daleko od Moskwy 
strony obawia się przepuścić powracające na punkt auto. 
Młodzieniaszek wszystko miał ściśle obliczone : pragnął 
w ciągu szesnastu godzin dotrzeć na miejsce i zdążyć na 
jutrzejszą wieczorną zmianę. Pietka już próbował wy
obrazić sobie, czy jego spawaczom udało się wykonać 
dwie normy~ a równocześnie chciwie słuchał szczegółów 

niego, przez żenię, a który stał pusty w ciągu całej zimy, 
Aleksy już nie mógł uciec od wspomnień o najdroższych 
ludziach, gdyż oczy ich bez przerwy spoglądały nań ze 
stojących na stole fotografji-. 

Z lewej strony, z niewielkiej ciemnej pocztówki, pował 
n ie i surowo patrzył Topolow. Z dużego familijnego por
t r etu uśmiechał się 1.fitia. Całą rodzinę fotografował 
przyjaciel Aleksego, Serioża: było to w dniu jego powró· 
tu z południowej budowy. Wszyscy byli w doskonałych 
humorach. Dowcipy sypały się od Serioży do Aleksego, 
o d Aleksego do M iti i spowrotem, jak w siatkówce. Ojciec 
śmiał się do rozpuku, słuchając ich. Serioża długo czekał, 

- Mitieflka ! - wyrwało się Aleksemu, gdyt podobnie 
jego braciszek lubił skradać się ku niemu. 

Poznawszy Pietię, Aleksy milcząc przyciągnął go do 
siebie. Długo przechadzali się wzdłuż osady ,i nad brze
giem połyskująceg9 w słońcu Adunu. Pietia z zapałem 
opowiadał o wrażeniach i o swojej pracy na czwartym 
punkcie. Osiem brygad spawaczy rozstawił po dwóch na 
dziesięciokilometrowym odcinku. Nie schodzi z konia 
i w ten sposób może kontrolować pracę spawania na 
dwóch frontach. Pietia ogromnie interesował się Umarą 
Mahometem i Aleksy musiał szczegółowo opowiedzieć 
mu o metodzie pracy n_ajlepszego spawacza budowy, ile 
minut trwa u niego jedno spawanie, jakimi posługuje się 
przyrządami, jak pracują jego pomocnicy i jak -spawa 
się elektrody. 

Kowszow zawezwał Pietię, gdy! miał zamiar ściągnąć 
go na cieśninę, dokąd zamierzał · powrócić. Ale zrozumiał, 
że chłopak wprost przyrósł do swego punktu, że brnie 
w kłopotach, więc nie powiedział mµ nic o swoich wobec 
niego zamiarach. Już po godzinie Piętka zaczął się drę
czyć. ~dyż nie chciał rozstawać ~io z Aleksym, a z drugiej 

o śmierci i pogrzebie Topolowa. 
- My obaj - jesteśmy jego spadkobiercami, - mó

wił z przejęciem Aleksy. - Od nieg o do mnie, ode mnie 
do ciebie, jak sztafetą powinna biec nieskończona praca. 
Ty, Pietia, nie ograniczaj się <lo .trosk dzis ie jszego dnia. 
Oprócz spawania czeka Cię jeszcze wiele innych spraw. 
Już czas, mój drogi, pomyśleć o swojej własnej pięciolat
ce rozwoju własnych sił. 
Pożegnali się, jak bracia, nie wstydząc się obięli się i 

ucałowali trzykrotnie. Pietka wpatrzył się w twarz Ale
ksego, przełknął ślinę, zacisnął zęby i pobiegł, przyciska 
jąc łokcie do boków i naprężając nogi. 

Wreszcie Aleksy musiał j ednak wracać do domu. Do
gonił Lizoczkę Greczkiną, idącą z przedszkola, gdzie z „Po 
liną Jakowlewną Załkind urządziła zebranie z kierowni
czkami i siostrami. Na prośbę Lizaczki wstą.pił na chwi
lę do Greczkinych, ażeby popatrzeć na ich skarb: czwór
kę dzieci - trzech chłopców i dziewczynkę o lnianych 
główkach i rumianych policzk ach - spały w drewnia
nych łóżeczkach. ustawfonych w:>:~ łuż ściany. 

W P.Okoju,_ z wielką troskliwością przygotowanym dla 

aż zrobią poważne t warze, ale n ie doczekał się, tak, że na 
zdjęciu zostali uwiecznieni w tym uśmiechu. · 

Serioża fotografował również Zinę. Chciał koniecznie, 
aby Zina specjalnie upozowała głowę. Dziewczyn.a. nie , 
zgadzała się : „N ie usiłuj zrob ić mnif! piękniejszą. Alosza 
kocha mnie taką, jaką j estem. Czy prawda, Alosza ?". 

Obecnie Aleksy n ie mógł o~'rwać oczu od j ej fot ografii. 
Spojrzenie Ziny było żywe, ' i pytające. Długie rzęsy jak· 
gdyby się poruszały. 

Aleksy stracił panowanie n a d sobą l zaszlochał. Był to 
głuchy, szarpiący duszę jęk n ieuk ojonego człowieczego 
cierpienia. Płacz usłyszała żenia, która d opiero co przy
szła z punktu. Greczkin powiedział jej, że Aleksy powró• 
cił, szukają,c go przybiegła do domu~ 

etc.~ 


